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Adres Redakcyi i Adminigtracyi. Kijów, Kregzczatyk 30. 


Telefony: Redakcyi No 24-64. Administracyi Ne 16-72. 
Rękopisów Redakcya nie zwraca, 


Administracya otwarla od g. 10—4 po poł. i od 5—7 
wieczorem. 


Ogłoszenia przyjmuje się do godziny 6-ej wieczorem. 


ULOCZJSIE 


Rok Viil 


mies. kwart. półrocz. rocz. 
PRENUMERATA. W kraju  1— 3—  6— 12— 

s Za granicą 1.50 4.50 3— 

Za zmianę adresu 30 kop. 

CENY OGŁOSZEŃ: Za wiersz petitowy lub jego miejsca 
przed tekstem 40 k., za tekst. 20 k. NEKROLOGI po 40 k. 
od wiersza petit za każdy raz. W rubryce „Nadesia- 
ne“ | w tekście wiersz petitowy lub jego miejsce 1 rb. 
Zwyczajne małe: za tekstem od wyrazu po 4 k., po- 
wane pracy po 3 k., przed tekstem podwójnie 
Dołączenia po 10 rb. od tysiąca i koszta pocztowe. 


Numer pojedyńczy 5 kop. 
Prenumeratę i ogłoszenia przyjmuje Administracya; 
zaa tmkęcH 


Julie] WYSTAWY 


=" = 


pozostającej pod Najwyższym pretektoratem Jego Casarskiej Wysokości Następcy Tronu Cesarzewicza i Wielkiego Księcia Aleksego Mikołajowicza, 


Od godziny 3 po południu Wystawa bedzie otwarta dla publiczności. 
Na scenie otwartej utrakcye. 


Od dnia jutrzejszego Wystawa będzie otwarta o godzinie 1-ej po poudniu. 


Wieczorem odbędzie się koncert. 


Cena egłeszeń: 


Z powodu bardzo ogra- 


Teatr „Sołowcow/', niczonej ilosci pozosta- 


łych biletów na występy rtystów Moskiewskiego aztyrtycznego 'eztru 
dnia 2-go, 3-go i we wtorek dria 4-go czerwca Gduędzie się trzecie 
i ostatnie przedstawienie, 


„Samotni e 


dr. w 5 aktach G Hauptmanra, z udziałem artystów Moskiewskiegć arty 
$tycznego teemu. Biiety nabywać można na ostatnie przedstawieme 
w piątek dnia 3l-go maja o godzinie 10 zrana, 3635 


Jomasówkę, Superfosfat 
Chlorek barytu 


Kijowski Syndykat Rolniczy 


Poleca na sezon roku bieżąceg : 
Pszenicę 
sia agronom. Zamówienia prosimy przysyłać moż- 


Kijowski Syndykat Rolniczy 
s Banatkę 


Buliwarna 9 
Węgierską 
dla kupna której na miejscu wyjeżdża cd nas do Węgier specyali- 
8987 


Otrzymemy nowy transport 


ulozkędraj w każdym demu pośsiiną 


tatyklopedji Staropolskiej Ustrowanej *" 


ZYGMUNTA GLSGEKA 


loot uajpożytaczzulsjezym a wsponiaływ Redarzin=w= 


Na wslinie, w 4-Gh wiclkich tx- 
mach ordoknie oprawionych, nagro- 
dzena przez Kasę Mianowskiege, e- 
beimująca kilka tysięcy artykuiów z 
ilusracyawi ł nutami, w zakresie 
palskich i lrewxkich dziejów kultu- 
Ry, araw, whyczaju pareis wege, sztuk 
| nauk, usbrejeń | ubiarów, zabaw | czytelnik ekarbieć rzeczy własnych, 
| giez, muzyki i pieśni, numizmatykijo kB ch się Często słyszy, a małe 
| emografii życia publicznega, ryce'- wie nabierają te szciegóły newe- 
tkiege, relnićrcge, kościelnege i l - |go barwnego żyćis | wskrzesza bę 
wieckiego z g-ćiu wieków ubiegłych, | ramierzchła przeżrlieść, ! biją da 
Podsęćznik w każdym domu keniecz- | niej blaski i słychać jej gieży”... 
ay kczwarunkawe | 


Największy znawga prZeśzlości 
po!skiej, profeser Aleksander Brück- 
ner, tak pisze (w „Biblioeće War- 
szawskiej*) o Encyklepedyl Giegera- 
Równie pożyiećznego, Ciekawege 
| poucxającege wydawnietwa nie 
sposób pomy fl U najdzie wr nien 


Douz kaięgarszzw LB. IR. ia3y 


Bla prsnumaretorów „Dzieznika Kijowskiego“, 
anmawiających dzieło w Adimirlrtrzcyj pisma, cars zatłoas do rh. 12 


Ro prxzosytkę grrziowę dolączyć wależy rb 1 


| Baowrkiewiky Relni - 


Bilety wejściowe po 1 rb., dzieci i ucząca się młodzież płacą połowę 


Bilety wejściowe po 35 kop. 


9345 


W pierwszych dniach sierpnia „Dziennik Kijowski” wyda 


(6 arkuszy druku in quarto) | 
na pięknym kredowym papierze, zawierający szereg fachowych bogato ilustrowanych opisów, 


I stronica przed tekstem — 150 rb., (pół — 80 r., ćwierć — 50 r>.). 
i stronica w tekście — 200 rb., (pót — 100 rb., ćwierć — 75 rb.) 
i stronica za tekstem — 120 rb., (pół — 70 rb., ćwierć — 40 rbo.). 


mayan 1-99 


dustarcza po cenach najaiższych: 0647 


MASZYNY ŻNIWXE MAC-CORNICK'A | MASSEY HARRIS'A 
SZPAGAW do wiązuie£ — oryginalay 


„STANDART”, Wszelsis na- 


rzędzia ! maszyny relace, nawozy wstudane A fody - = 


Przyjmują się zamówienia na oryginalną RAWATKĘ i żyta PETKUSKIE. 
a EE LA AR ai” ANIE dk Bogi 


Sarga. 
SK Sa P AN ód eh | 
NIEZBĘDNY 


rem I Eliksir d0 zębów 


zbadany przez urzędy lzkarskie. 
| (Wiedeń 3 Czerwca 1877 r. i Paryż 
3 kwietnia 1890 r.) 


Dostać można wszędzie. 


Przy użyciu zęby pozostają czyste, bia: 
łe i zdiowe. 7002 


ME GM e dim 


FISHARMONIE pierwszorzędnych fabryk, GITARY, BAŁAŁAJKI, 

MARDOLINY, SKRZYPCE, GRAMCFGNY i płyty. RUTY najrozraait: 

szych wydań i abonament nut, Poleca po cenach bardzo umiarkowanych 
Główny skład instrumentów muzycznych I nut 


H. J. JIEDRISEK w Kijowie 


Śreszrzatyk 41 Bel Etage 585 Oddział w Baku. 


j Uh 
MATTE 


Otrzymaliśmy nowy transport 


GG s dd 4 
' EA 
jj nad 

É pad 
AEE A RZEC < 


w życia, tradycyi i pleśni 
Przedstawił 
ygmumt Gloge 


wydanie drugie pomnożone z 40 rycinami. 
Cona p usii Bu 


pieńumGrziorów „Dziennika Kijowskiego” 
cona znižorg rb. 4.56 (2 przesylka). 


Zwracać aiy należy do udraiujstracył 


„Eżluouika 


Kijowskiego’ 
= TYGODNIK 


3 i ua 13 A „4 W A 


Popularne pismo narodowo - katolickia 
z trzemą dodatkami: 


li Nasza Wieś, l! Gazetza dla Dzieci 


i MM, Nauza Wiary. 
Wychodzi od lat G-cia w Kijowie. 
WARUNKI PRENUWERATY 
Rocznie «. rb. 3.— | Półrocznie rh. 1.50 

Adras Retakcyi | Admtnistracyi, Kijów, Kościelna Je 10 
Redaktor i Wyduwia: X ŻUKOWSKI, 


NAJTAŃSZA : 


nej, chwilę bieżącą wszechświatową i wiedię gruntowną w formie 
larrej, slowem wszystko Co stanowi nieodzowną potrzebę umysłu 


go gentnegw. 


zwłaszcza porczkiorawe | pamiątki naredows, 


Peczątkowo-przygotowaw. szkola dla dzieci polskich płci obojga 


Z% Zukiewiezowej 


Zapis dzieci codziennie z wyjątkiem nie- 
dziei i świąt od godziny [2—2 po południu 


wok RRZWIEI FSTSIEMIA, 


NAJOŚFITSZA ILUSTRACYA TYGODNIOWA 
DLA RODZIN POLSKICH 


„BIESIADA LITERACKA” 


DAJE ZUPEŁNIE ĽEZPŁLATNIS PREMIUM NADZWYCZAJNE 
„mm |EŚ ddych tomów najcolniejszych powiaśc) | romansów 


znakomitych autorów peltkichi obcych 


Redaktor I Wydawca) MICHELE SYMORADZKI. 
Biesiada Liłeracka obejmuje wszystkie rodzaje literatury pięk 


Intel 


Biesiada iitoraoka srczególnie uwzględnia dzieje sjezyste 


M | | 3 è Rakowskiego. Kijów, Włodzi- 
jb S$ py e PR ią i obcysh. Otwarta od g. 10 do 7 w. 
G5 kopa |róg Przecznicy i ul. Chałubińskiego 
mość w banku oszczędnościewym. 
prowadzę sprawy, dotyczące praw 
Sas-Klechniowski. 9208 
ryum odbędą Się d, 5, 61 7 czerwca, 
preaumeratę na 
Księgarnia | Czytelnia 


. LJ 
W. - Wiodzimierska 42. 
„NOWA CZYTELNIA: 
mierska Nr 28. Zaopatrzona we 
wszyst. nowości beletryst. autor. pol. 
„oprócz niedziel i świąt. 9215 
ALBUM LITERACKI. W l K 
Dla prenumeratorów „Dziennika Kijowsk."” po Cenie zniżonej | d opanem 
Zwračać się należy de Administraoyi „Dziennika Kijow- |, do Sprzedsnia 2 tereny budowla- 
skiego. 8132 ji ne 7000 i 1000 metr. kw. Wiado- 
Bazar polski. 9315 
ZZA NN 
| egitymaoye rodów szlacheckich 
na sziachectwa, tytuły, herby etc. Ki 
jów, Maia-Żytomierska Nr 3. Henryk 
Cyzami t 
do re | Rz.-Kat. pie 
9586 
„Bziannik Kijowski“ 
przyj muja 
A. Zwierowi 
. ŁWIOrOowicza 
Sakatarininnkaja 8 


Biesiada Literaoka wszystkie artykuły obficie ilustruje, 


„Biesiada Literacka rozpocryna w r. 1913 druk piacy iləširo 


wanej p. t, ze 


GROBY PGLSKIE, zawierającej życiorysy uczestników powstania r. 1863 
poległych w boju, skazanych na wygnanie, straconych i t. p. 


PREMIUW BZZPŁATNE. 


2 dużych tomów wykorowych powieści I romansów 


otrzymują Bezpłatnie wiryscy prenumeraterzy 


Kamieniec-Podolski 


Prenumeratę | wgłutzenia do 


„Dziennika Kijowski" 
przyjmują! 353 
p. Prusiaowska (Skład fotograficzny 


W reku 1913 damy w zupełności szereg znakomitych powieści ery 
tinalnych, które ze względów Genzuralnych, były dotąd znane zaledwi- 
w skróceniu: Michała Czajkowskiego „łetman Ukraisy't, pWerny- 
horsti; Bolesławity „Zagndki”, esmu na tle wypadków 1863 r. i in 
ae; nadte powieśći Synoradzkiego, Gawalewicza, Lama, Bykowkiego, Ło- 
zińsk'ago, Kaczkowskiego. Przyborowskiego Wilcz askiego, Wiktora Hu 
Jo, Dumasa, Dickensa, Coopera, Fevala i arcydzieła lnnych autorów. 
Ż tych dodawanych zupełnie bezpłatnie książek trybke utwerzy się de. 
torowa biblioteka trwałej wartobol, kształcąca serce | umysł. 


Księgarnia Polska 


WARUNKI PRENUMERATY B W. Winarskiega, 


w Wmrszawia: recznie rb. &, półrocznie rb 3, kwartalule rb, I kop. 50, 


ną prowiscył: u rb. ©, A r. lg 5 T a 


Równe; p, woli. 


Zagranicą recrnis rk. 10. 
Prenumeratq 


Uprawa wytworna, Ie złoconysai wyciskam! na tle warwnem, dodawa 
aych 'ake premium pewieści: 3 tomów 50 kop; 6 tomów r rb., 12 t 


wów arb, „Dzien. Bij OWSĘ. 
Na żqdnele edministrsoya wyayła aymer wkanawy kozzlatate przyjmuje 149b 


Zaro roduktyi | admisistrzcy: Warasa o Piao Wareski Aa 4 |f). Ludw, Rutkowski. 


Teistoa M 78- , Księgarnia i Sxład mat. piśmien, 


ogłoszenia do 


18.— 


igoal poglądowo poznać stan przemysłu i ban 
dlu w ówczesnym Egipcie. Ale ta pierwsza, 
tyle się 


Kijów, 29 maja 1913 r. 


otworem podwoje historycznie stwierdzona, wystawa 
brany, na której od roku widniał mapis obie-|różniłz od obecnych, iż nie było na niej ani 


Dziś wreszcie staną o 
„Wszecbrosyjska wystawa 1913 rokujjury, ani nagród za najlepsze eksponaty, sło 
Przez bramę tę będa płynęły w|wem, brakło w niej tego pierwiastku konku- 
ciągu całego lata tłumy ciekawych, żądnych |rencyjnego, który stał się zasadniczym w wy- 
wszelkich widowisk i razrywek,* bez względu | stawach wapółczesnych. 
ną ich treść i znaczenie. Dla tłumów tych wy- Pa tej pierwszej wystawie Ptolomeusza w 
stawa to nowe widowisko, nowa rozrywka w|ciągu długich wieków nie spotykamy wzmianki 
myeście. Wszelako nie dla widowiską i roz-|o próbach ześrodkowaąnia w celu pokazowym 
rywki organizują się wymtawy. Są one spraw- |wyrobów przemysłu. Ścedgiowiecznue jarmarki, 
dzianem zdobęczy kulturalnych, staru ekono- jna które się zjeźdtali handlujący z krajów ob 
mieżnego i ogólnego postępu miejscowości, kra-|cych, miały cel ściśle bandlowy i o pokazie 
ji lub państwa, a nawet świata, o ile wystawa| wytwórczości, ani też o jakichbądźkoiwiek za- 
przybiera charakter wszechświatowy. daniach porównawczych mowy być nie mogło. 
Obecna wystawa kijowska, zaprojektowa: Pierwszą wystawę typu współczesnego 
na przez miejscowe T-wo rolnicze w skromnych urządził w zamku St.Cloud w r. 1795 mar- 
ramkach krzjowej wystawy rolniczo-przemysło: |grabia d'Aveze, pragnąc wskrzesić zanikające 
wej, naturalnym rozpędem wyszła z pierwotnie |zainteresowanie publiczności do rządowych fa- 
jej zzkreślonych granic i przybraia rozmiary ļĮbryk porcelany i gobelinów. Wówczas już, jak 
wystawy państwowej, a w niektórych działach— [i w najnowszych wystawach, dla ściągnięcia 
międzynarodowej. Dlaczego tsk się stało—zro- |publiczności zwrócono baczną uwagę na przyo= 
zumieć łatwo. zdobienie starego zatku, i na urządzenie boga: 
Ostatnia wystawa ogólnopaństwowa mia-|tego, jak na owe czasy, działu rozrywek. Pa- 
ła miejsce w Niżnym-Nowogrodzie w r. 1896.|lono. też „kilkakrotnie ognie sztuczne, które 
Od tego czasu upiynęło lat 17, a więc spóryjszczególsemi względami ówczesnej publiczności 
szmat czasu, w ciągu którego życie społeczne ļkię cieszyły. 
i ekonomiczne państwa odbyło ogromną ewc- Ale wystawa w Si. Cloud niedługie mia- 
lueyę, przyśpieszoną znacznie przez przełom i|ła istnienie. Konwencya wydałą edykt, wyda- 


cujący: 
w Kijowie”. 


zmiany, zaszłe w polityczuo-prawnym ustroju |lający szlachtę. z granic rzeczypospolitej i cr 
państwa. ganizator wystawy musiał kraj Ópuścić, Po- 
Potrzebę obliczenia skutków  przebytej| wrócił — już za czasów Dyrektoryatu i zachę- 


ewolucyi, potrzebę oceny owoców wysiłków i|cony powodzeniem, z jakiem się jego pierwsza 
pracy społecznej, ekonomicznej i kulturalnej, | wystawa spotkała, urządził drugą — w pałacu 
która, w ostatnich szczególniej latach, przy- d'Orszy, w pobliżu Champs de Mars w Pary- 
śpieszonem bić zaczęła tętnem, odczuwano wszę- | ŻU. Wystawa ta zgromadziła xro eksponen- 
dzię, we wszystkich dzielnicach państwa i we tów, komitet jej wydał r2 medali i 15 paten- 
wszystkich warstwach jego ludności. Qdczu-|tów honorowych. 
wali ją producenci, w. których interesie byłoj |, Od ęzasu wystawy, margrabiego dAvżza 
sprezentowarie swoich wytworów przed zbio-|w St-Claud urządzanie wystaw. stało się rze- 
rowym konsuinentem i zdobycie palmy pierw-|czą zwykłą. We Francyi urządzano wystawy 
szeństwa wśród wspóizawodników. Odczuwali | w roku 1801r w Luwrze, a w roku 1806 w o- 
konsumenci, którym pilno było zapoznać się z| grodzie Inwalidów. Sama idea wystawy była 
najlepszymi wyrobami potrzebnych im artyku-|już wówczas o tyle popularna, a pożytek wy- 
łów; odczuwali kupcy, którzy z obu sgron zy-|staw tak dobrze rozumiany, że rząd wyzqsczył, 
ski ciągna; odczuwali nakoniec teoretycyseko- tej wystawie qubspydygum w kwocie 60,000 (r. 
nomiśei, którzy notują etapy rozwoju spałe- | Pierwsi wstąpili w ślady Francyi niemcy. 
czeństw. i dła których każda wystawa jest bo- Wsezęli omi urządzać małe narszie, krajowe 
gatym materysłiem do naukowych studyów ijwystawy: w Kasslu w r. 1817, w Monachium 
wymodów. n Bo; saal r. 1818—1819,, w Sztutgardzie w r. 1820; 
Nie dziw więc, że tak ogólnie odczuta| W Dreznie w latach 1824 i 1826 i w Berlinie 
potrzeba wystawy powszechnej rozszerzyła pier-|.* 1827 r. W tym ssmym roku Urządzona zo: 
wotny skromny program wystłiwy kijowskiej i stala w Paryżu, w Luwrze pierwsza wielka", 
jej, rozniaBy. | _ |ro t795 'ekepónentów licząca wystawa. Odtąd 
Przyczyniło się do tego znakomicie I sa- Mutawy śgzszerzają amoj zakres. 
mo miejsce, wybrane na wystawę. Kijów stał Pierwszą wszechniemtiecką na RS A 
się i staję się z rokiem każdym caraz ta sil- dzono w Moguncyi U; 1844, drugą k- Berli- 
niejsżem ogniskiem umysiowego ruchu i ekoaj™e w r. 1846; w tej ostatniej wzięło udział 
nomicznego życia ogromnej poiąci państwa, po-|3140 wystawców. WJ 
Ale dopiero królowa mórz Anglia, wielką 


laci żyznej swą- glebą, o gęstem, a więc ru-| s à 
chliwem i przedsiębiorczem zaludnieniu. miarą wszystko lubiąca mierzyć, stworzyła typ 
wystawy współczesnej: wszechświątowej i po- 


O zdolnościach nabywczych kraju, które» - i nA: d 
go Kijów jest cśrodkiem, świadczy szybki a wszechnej. Maiżonek królowej Wiktoryi ks. Al- 


niepomierny wzrost samego miasta; o produk» bert, obejrzawszy yave berlińską w r. 1846 
cyjnej sile kraju świadczy fakt, iż mimo jegoji Pragnąc ostatecznie zakasować niemców, 
gęste zaludnienie nie zna on peryodyeznych wpadł na pomysł urządzenia takiej wystawy, 
głodów, choć jego wywóz stale wzrasta. Je-ļ™ diz wszystkie narody świata mogły 
żeli dodamy do tego bliakość wysoce uprzemy. | czesiniczyć. 
dobowe pa Królestwa i zachodniej granicy, to Pierwszy ogrodnik ks. Dorocie BORA 
zrozumiemy, dlaczego wystawa kijowska nabra- pracował projekt budowy olbrzymiej mhal 
la tak dużego rozmachu, dlaczego przetworzyła azklanej—t. p Pałacu Kryształowego, pierw- 
się w powszechną wystawę państwową, dlacze-|3Z€] budowli „współczesnej, „LSA © wyłącz 
go obudziła tak żywe zainteresowznie nie tyl-|5ic ze szkła i żelaza. Halę „tę, jako budynek 
ko w całem państwie, ale i poza jego gra-| centralny wystawy londyńskiej, umieszczono w 
nies Hyde-Parku. Wystawa odbyła się w roku 1851 
Czy i o ile otwarta dziś wystawa spełni jako pierwsza  wszechświatowa i ściągnęła 
swoją misyę kuliurzlną, czy będzie dokładnem 13,900 wystawców żę 6,000,000 zwiedzających, 
odbiciem rozwoju poszczególnych dzielnie w|Przybyłych ze wszystkich stron świata. Docho- 
dziedzinach objętych jej programem, tego dziś du dała ona około 8,500,000 o dł 
przesądzać nie możemy, bo wystawa'otwiera | _ Powodzenie wystawy londyńskiej zache. 
się przed ostziecznem wykończeniem i zapełni ciło cesarza Napoleona MI, który nie chcial, 
się zaledwie w środku lata, kiedy eksponaty by Paryż „dał się w czemkolwiekbądź Londync- 
najgłówniejszych działów — rolnego i hodowla- | W! prześcignąć. 
nego—zajmą przeznaczone im miejsca. Wtedy Dzięki osobistym zabiegom cesarza urzą- 
dopiero rzeczowa krytyka i ocena wystawy bę- dzono w r. 1855 drugą z rzędu wszechświato” 
A ieira wą wystawę w Paryżu, w Champs Elysées. 
Lecz i dziś, niewykończona i niekomplet.| Wystawa ta, w której poraz pierwszy zaczęto 
na, nie przestaje być wystawa dziełem kultu-|storować „anekty*, to jest pawilony oddzielne, 
ralnem na wielką zakrojonym miarę, świadec- od głównego gmachu wystawy niezależne, ścią- 
twem zdrowej myśli gospodarczej, cierpliwie |gnsła 21,700 wystawców. Frekwencja jej jed- 
dążącej do celu woli zbiorowej. nak, ze względu na wybuch wojny krymskiej, 
Diz tej woli i dla tych wysiłków przy byla znacznie niżaza od londyńskiej, Wystawę 
chodzi oto dziś dzień uroczysty i w dniu tym paryską z r. 1855 zwiedziło zaledwie 5,190,000 
sprawiedliwość nakazuje złożyć hołd pracy i osób, dochodu dała ona 2,600,000 fr. 
dobrej woli inicyatorów i wykonawców. Następnie wielkie, powszechne wystawy 
szły w następującym porządku: w roku 1862 
Z history! wystaw. urządziła drugą wystawę londyńską Anglia. 
Wystawa ta ściągnęła 28620 wystawców i 
Pomysł urządzania wystaw, pojętych jako |6,200,000 zwiedzających; dochodu dała 8 milio- 
ześrodkowanie przedniejszych okazów przemy: |nów fr. Nazstęprą wystawę urządził znowu Pa- 
su i handlu w celu zaznajomienia widzów zjryż w r. 1867. Była tò najepiej jak dotych- 
rozmaitymi wyrobami rynków obcych i krajo-|czas urzączyna wystawa, 53,000 wystawców 
wych, znany był już w starożytności. Według |wystawiło swe ckazy, zwiedziło zaś wystawę 
historyka greckiego Ateneusza z II wieku przed|9 milionów osób. Potem urządzały godne uwa- 
Chrystusem, Ptolemeusz Filometor urządził w|gi wystawy następujące miasta: Wiedeń w ro. 
Aleksandryi wielkie uroczystcści, podczas któ-|ku 1873 (39,50> eksponentów, 7,200,000 zwie- 
rych wszyscy kupcy Aleksardryi, Teb i Mem-|dzzjących); Fiiadelfia w r. 1876 (26,900 ekspo: 
fisu winni byli zgromadzić i wystawić na po-|nentów, 9,720,000 zwiedzających); Paryż w ro- 
kaz najpiękniejsze swoje wyroby i towary.|ku 1878 (52,80 wystawców, 


16 milionów jz tych kwestyi przekazano specyaluej 
Ceł tej starożytnej wystawy nie o wiele cdbie |zwiedzającyct); Sydney w Australii w r. 1879 ,co do drugiej zaś zebranie postanowiło utwo- 


1880 (1,320,000 zwiedzających) i w r. 1888 
(8 milionów zwiedzających); Moskwa w latach 
1882 i 1888; Amsterdam w r. 1883; Nicea i 
Kalkuta w roku 1884; Antwerpia w r. 1885 
i »894; Bruksela w r. 1888 i 1897; New- 
Orleans w roku 1886; Barcelona w roku 
1888. 

W końcu ubiegłego stulecia urządzanie 
wystaw stało się zjawiskiem powszedniem. Nie- 
mniej za etapy w rozwoju wystaw: należy uznać 
węzechświatowe wystawy w Paryżu w roku 
1889 i 1900, w Chicago w roku 18y3, wreszcie 
ciekawe, lubo znacznie mniejsze wystawy w 
Turynie (w r. 1912) i Gandawie (otwarta obec- 
nie). Opis tych ostatnich wystaw ze względu 
na to, że zbyt są zaane, uważamy za zby- 
teczny. 


——— — 


W Polsce pierwszą wystawę urządzono 
w Królestwie z rozporządzenia namiestaika ks. 
Józefa Zajączka z da. 30 maja 1818 raku. Wy- 
stawy w Królestwie otwierane były co 2 lata 
i trwały od 1-go do 15 czerwca. Zakresem 
ich były — przęmysł krajowy i sztuki piękne 
Wystawcami mogli być tylko mieszkańcy Kroó. 
lestwa. Nagród honotowych było 7, nadto oa- 
grody pieniężne na ogólną sumę 10,000 złp. 
Wyatawy tego rodzaju były urządzane do roku 
1828. Potem. nastąpiła przerwa aż do roku 
1841, kiedy z rozporządzenia namiestnika 
otwarto nową wystawę, Lecz jut po następ- 
nej wystawie w r. 1845 stałych wystaw w 
Królestwie nie urządzano. Ze wszystkich dziel- 
nie polskich Galicya jedna zdobyła się na wy- 
stawę powszęchną: w roku 1894 we Lwowie. 
Wystawa ta lubo z natury rzeczy wystawom 
zagranicznym dorównać nie mogła, wywarła 
jednak ogromny wpływ na rozwój gźlicyjskie- 
go przemysłu i handlu, otwarła przytem oczy 
przedsiębiorcom“ europejskim na przyrodzone 
bogactwa Galicyi. 

Królestwo, pomimo iż jest jedną z naj- 
bogatszych dzielnie Polski, powszechnych wy- 
staw w najnowszych cząsach nie urządzało, je- 
dynie krajowe i specyalne. -Ate i w tak ma» 
łym zakresie zdobyła się ta połać polskiej zie- 
wi ną wystawy w swoim rodzaju wzorowe. 
Dość przypomnieć „wystawę urządzoną w raku 
1900 w Lublinie. ` 


Historya wystaw w Kijowie ściśle się 
wiąże z działalnością kijowskiego Towarzystwa 
rolniczego. Założone w r. 1874, zapoczątko- 
wało ono pokazy i konkursy narzędzi rolni- 
czych, Dopiero w r. 1883 zorganizowało To- 
warzystwo pierwszą powszechną = wystawa na- 
rzędzi rolmiczych. Następnie urządzało ono 
tylko małe specyalne wystawy niektórych pro- 
duktów rolnictwa, w tej liczbie parę wystaw 
nasion. Mpaśl urządzenia wystawy na wieksza 
skalę powstała w r. 1892, lecz uskuteczniona 
być mogła załedwie w r. 1897. Obrany wów- 
czas komitet z ks. Repninem i Józefem hr. Po- 
tockim na czele zdołał zorganizować wystawę, 
która, pomimo, iż miala} zachować charakter 
lokalny, a przytem i specyalny —rolniczy, urzą- 
dzona została wcale pokaźnie: pawilonów było 
na wystawie około 6o, okazy swe wystawiło 
blizko 1700 eksponentów. 


Historya wystawy kijowskiej 
1913 r. 


Po raz pierwszy myśl urządzenią wysta- 
wy podniesiona została na posiedzeniu rady 
kijowskiego T-wa rolniczego d. 29 październi: | 
ka 1908 r. przez ówczesnego prezesa T-wa 
rolniczego ks. M. Repnins; wniosek został przy- 
jety z uznaniem i postanowiono niezwłocznie 
rozesłać odpowiednią odezwę do stowarzyszeń 
i instytucyi, na których poparcie można było 
liczyć, wyznaczając pierwszą naradę przedwstę- 
pną na d. 10 stycznia 1909 r. 

W oznaczonym terminie odbyło się w do- 
mu szlacheckim pierwsze posiedzenie przedsta» 
wicieli instytucyi i organizacyi rządowych i 
społecznych naszego kraju, które zaaprobowało 
w całości projekt ks. Repnina i wypowiedziało 
ię za urządzeniem w Kijowie w r. 1911 okrę- 
gowej wystawy rolniczej, z tem, aby obejmo- 
wała ona nietylko Ukrainę, Wołyń i Podole, 
lecz i sąsiadujące z niemi gubernie. Jedaocze- 
śnie postanowiono utworzyć komitet organiza- 
cyjny wystawy, do którego zaprosić prezesów 
wszystkich erganizacyi Społecznych, istnieją- 
cych w rejonie projektowanej wystawy. 

Wkrótce potem uchwała powyższa zosta- 
ła wprowadzona w czyn i komitet organiza- 
cyjmy niezwłocznie przystąpił do prac przygo- 
towawczych. 

Daia r-gosmarca wybrano zarząd wy» 
stawy na czele którego stznął hr. A. Bobryński, 


*na honorowego zaś prezesa wybrano genersla| 


gubernatora kijowskiego T. Trepowa. 

Na tem samem posiedzeniu zarząd rozpa- 
trzył szereg spraw bieżących, dotyczących miej- 
sca dla wystawy, sf aansowania jej i przeprc« 
wadzenia nicztęlnych formalności. Pierwszą 
komisy, 
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łów 25 i 100 rublowych oraz poczynić stara-; Tryumfalną, na Peczersku i wreszcie plac po« 
nia o zapomogi cd instytucyi rządowych i spo-|przedniej wystawy, który radny W. Jozefi zo+ 
łecznych. Co się tyczy formalności—-zabranie j bowiąza! się rozsierzyć zapomocą przyłączenia 


i przepisy, opracowane dla wystawy 1904 r. 
postanąwisjąc iż wysiawa obejtować bedzie 
29 gubernii, i upoważnilo ks. M. Repnina do 
uzyskania odpowiedniego zezwolenia departa- 
mentu rolnictwa. 

Na następnem posiedzeniu, z powodu od- 
mewy gen. T. Trepowa, wybrano na prezesa 
honorowego br. P. Iznatjewa, oraz wobec zrze- 
czenia się przez hr. A. Bobryńskiego godności 
prezesa komitetu, powołano na to stanowisko 
prezesa podolłekiego T-wa rolniczego Aleksan- 
dra br. Tyszkiewicza. Zarząd składał sę wów- 
Czas z następujących osób: prezes komitetu A. 
br. Tyszkiewicz, w.ceprezesi: I. Własow, J. Da- 
wydow i A. Rzepeckij, sekretarze: W. Sazo- 
now, Z. Januszewski i K. Bojarski. 

Pierwszem zadaniem komitetu było wy- 
szukanie odpowiedniego miejsca dla wystawy. 
Utworzona w tym celu komisya wybrała po: 
czątkowo Park Puszkina, położony ma krańcu 


miasta przy szogie Brzesko-Litewskiej; komitet 
jednak nie zgodził się na ię propozycyę ze 
względu na zbytnią ocległość od miasta wspom- 
nianego parku. Giy zaś obecny na posiedzeniu 
prezydent miasta II. Djakow zaproponował u- 
rządzenie wystawy na malowniczych stokach 
ogrodu Cesarskiego, położonego nad brzegiem 
Dniepru w samem centrum miasta, komitet 
przyjął tę propozycyę, nie przeczuwzjąc, iż 
decyzya jego wywoła formalną burzę, któ- 
ra opóźni wystawę o całe dwa lata. 

Kiedy wiadomość o powyższej uchwale 
dostała się na szpalty prasy miejscowej, nie- 
które organy wystąpiły z energicznym  prote- 
stem przeciwko oddaniu najpiękniejszego ogro- 
du w mieście pod wystawę, gdy zaś kwez'ya 
znalazła się nz porządku dziennym obrad rady 
miejskiej, pod naciskiem opinii publicznej zgae 
deila się onz oddać pod wystawę tylko stoki 
ogrodu nad samym ‘brzegiem rzeki, czyli t zw. 
„Kukuszkiną daczę”. 

Komitet oczywiście nie mógł przystać na 
to, wobec zbyt małego obszaru udzielonego te» 
rytoryum i wkrótce potem ponowił swą prośbę 
o oddanie dla wystawy całego ogrodu Cesar- 

iego, gwsraniując miastu, iż nie zostanie on 
ani zniszczony, ni uszkodzony. Sprawa ta 
podaoszona była potem kilkakrotnie, rokowania 
z miastem ciągnęły się bęz końca, aż dopiero 
po roku, d. 6 marca 1910 r., gdy cały Kijów 
podzielił się na dwa  obozy— przeciwników i 
stronników ogrodu Cesarskiego, powstał nowy 
projekt—urządzenia wystawy w lasku Kade- 
ckim. 

Początkowo pomysł ten wydał się bardzo 
szczęśliwym, gdyż pogodził on wszystkie obo: 
zy: miasto 'asygnowało znaczną zapomogę 
(20,000 rb.) i około 50 dzies. placu, komitet 
przystąpił energicznie do pracy organizacyjnej. 
Wybrana została komisya pojednawcza w celu 
decydowania wspólnych spraw miasta i wysta- 
wy i zdawało się, iż od tej chwili wszystko 
pójdzie gładko. 

Niestety jednak do otwarcia wystawy po- 
zostawał już tylko rok niecały. i komitet na 
posiedzeniu w d. 31 mzją 19ror. przyszedł do 
„wniosku, iż należy odroczyć wystawę do.roku 
1912, aby mieć możność spokojnego i należy” 
tego przygotowania się do niej. Na tem samem 
posiedzeniu na honorowego prezesa komitciu 
został wybrany ówczesny gubernialny marsza- 
jek szlachty ks. M. Kurakin na miejsce hr. P. 
lgnatjewa, który zrzekł się tej godności. 

Zdawało się, iż sprawa wcszła na dobre 
tory. Jednakże, gdy przysiło do decydowania 
kwestyi najważniejszych, jak zaopatrzenie wy- 
stawy w wodę i połączenie jej z miastem za- 
pomocą liwi tramwajowych, koimisya pojednaw- 
cza natrafła na takie trudności, iż „prezes jej 
dr. T. Burczak, zmuszony był 
posiedzeniu rady miejskiej, iż urządzenie wy- 
stawy w lasku Kadeckim jest rzeczą absolutnie 
niemożliwa z powodu trudności zaopatrzenia 
placu wystawawego w wodę i olbrzymich strat, 
jakie poniesie miasto z powodu podniesienia 
dochodowości T-wa tramwajowego, a co zatem 
idzie znacznego powiększenia się sumy wy- 
kupu. 

Z powyższych względów komisya poje- 
dnawcza wypowiedziała się za dawnym pro- 
jektem — urządzenia wystawy w ogrodzie Ce- 
sarsk im. 

Wniosek komisyi wywołał ponowną bu- 
rze. Rozpoczęła się znów polemika; tymcza- 
sem radz miejska odesłała wniosek do opinii 
komisyi zarządzających gruntami i ogrodami 
miejskimi. Wkrótce przyszły wybory do rady 
miejskiej, co skierowało uwagę działaczy miej» 
scowych w inną stronę. W ciągu 8 miesiecy 
o wystawie nie było mowy i zdawało się już 
iż projekt jej należy uważać za pogrzebany. 
Jednakże, na wiosaę r. 1911 został on podję- 
ty ponownie, Rada miejska na posiedzeniu 
d. 16 marca rozpatrzyła wniosek komisyi po- 
jednawczej o oddaniu dla wystawy ogrodu Ce- 
sarskiego i ponownie odrzuciła go 30 głosami 
przeciwko 25. 

Wówczas komitet postanowił zrzec się 
swych pełnomocnictw, zakomunikowawszy je- 
dnocześnie prezydentowi miasta, iż całą odpo- 
wiedzialność w tej sprawie sklada na zarząd 
miejski. Krok ten okazał się zbawczym. 

W radzie miejskiej zaczęto się poważnie 
zastanawiać nad syiuacyą, jaka się wytworzyła, 
i część radnych, współczujących idei wysta- 


zatwierdziło z nieznacznemi zmianami > 
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wy, wzięła się energicznie do pracy. Zaczęto 


wespół z członkami komitetu energicznie po» 
szukiwać odpowiedniego dla wystawy teryto- 
rgum. Obejrzano place na Łukjarówce, wprost 


gał od celu wystaw obecnych. Ptolomeusz pra-|(1,200,000 zwiedzających); M:lbourne w roku |rzyć kapitai udziałowy drogą sprzedazy udzia- | szpitala Kirgłowskiego, na Syrcu, za bramą 
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deń częś:i gruntów fortecznych i placu św. 
Trójcy, zajmowanego przez stragany. 

Komitet zatrzymał się na ostatnim z Wy- 
mienionych placów, jako najbardziej zbliżonym 
do centrum miasta, i zwrócił się z odpowie- 
dniem podaniem do zarządu miejskiego. 

Tym razem rada miejska chętnie przy- 
chylła się do prośby komitetu i na posiedzeniu 
dnia 8 lipca nietylko postanowiła usunąć z pla- 
cu wszystkie zabudowania targowe i oddać go 
do rozporządzenia komitetu, lecz uchwaliła pod- 
nieść pi*rwotną zapomogę do 30,000 rb. i roz- 
począć w swojem imieniu starania o oddanie 
komitetowi sąsiednich gruntów fortecznych. 
Tego samego wieczoru uchwała powyższa zo- 
stała zakomunikowana komitetowi, który posta- 
nowił ponownie przystąpić do urzeczywistnienia 
swego zadania, z powodu jednak zbyt krótkie- 
go czasu, postanowii odroczyć wystawę do rc» 
ku 1913 

I znów zdawało się, iż po uzyskaniu od- 
powiedniego miejsca i po uroczystem założeniu 
w dn. 14 lipca 1912 r. kamienia węzielnego 
pod wystawę, wszystkie trudności zostzły usu- 
nięte i nic już nie stoi na przeszkodzie spo- 
kojnej i planowej pracy około urządzenia wy- 
stawy. Tymczasem już w jesieni tegoż roku 
natrafiono na poważne przeszkody w safinanso= 
waniu olbrzymiego przedsięwzięcia. 

W tym czasie komitet mógł liczyć jedy- 
nie na znaczniejsze zapomogi, przyobiecane 
przez kijowską radę miejską oraz kijowski ipo- 
dolski zarządy ziemskie, co się zaś tyczy spo- 
dziewanych zapomóg msinisteryalaych, to wig- 
kszość instytucyi rządowych postanowiły w za- 
sadzie przyjść z pomocą wystawie, jednakże nie w 
postaci monety brzęczącej, lecz w tormie pokry- 
cia możliwego deficytu do pewnej określonej 
sumy. Wobec tego przed komitetem stanęła 
konieczność wyszukania niezbędnych środków 
Ha pokrycie wydatków bieżących. 

Wówczas to wśród niektórych członków 
komitetu powstała myśl zreorganizowania przed- 
sięwzięcia na zupełnie nowych zasadach. Da. 9 
października odbyła się w tej kwestyi narada 
prywataa, na której postanowiono utworzyć 
nowy komitet, i zaproponować dawnemu prze- 
kazanie nowej organizacyi wszystkich spraw 
wystawowych. Na posiedzeniu dn. ro listopa- 
da dotychczasowy komitet złożył swe pełnomo» 
enictwa w ręce t. zw. „grupy finansowej", do 
której weszńi działacze miejscowi, którzy zgo- 
duili się zagwarantować przedsięwzięcie na wy- 
padek możliwego deficytu, wydając zobowiązaa« 
nia w sumie 2,000 rb. na ewentualne jego 
pokrycie. Skład komitetu zwiększał się sto- 
pniowo i w końcu roku rgi2 ilość członków 
jego dosięgła 40, a suma zobowiązań przekrue 
czyła 100,000. Dnia 5 grudnia wybrany zc» 
stał nowy zarząd, złożony z prezesa komitetu 
br. A. Tyszkiewicza, wiceprezesów W. Dem- 
czenki, L. Brodzkiego i A. Rzepeckiego i człon- 
ków M. Bakowińskiego, D. Margolina i W. 
Jozefiego. Na bonorowego prezesa nowego 
komitetu wybrany został ks M, Kurakin. 

Od tej chwili praca organizacyjna komi- 
tetu poszła szybkim krokiem, pomimo, iż mu- 
sizl on jeszcze pokonać znaczne trudności przy 
uzyskaniu pozwolenia na urządzenie wystawy. 
Stala się ona bardzo papularną i objęia daleko 
szersze horyzonty, niż przypuszczano pierwo- 
tnie. Konieczność rozszerzenia programu Wy- 
stawy była tak oczywista, iż władze zatwier- 
dziły nowy jej program bez żadnych zastrzeżeń. 
Inaczej jednak było z rozszerzeniem terytoryal- 
nego zakresu wystawy, gdyż rząd nie tylko nie 
zgodził S'ę na rozszerzenie dotychczasowego 
terenu, lecz przeciwnie, zredukował go z 29 do 
15 gubernii. Komitet zmuszony był do rozpo- 
częcia ponawnych starań o rozszerzenie terenu 
ystawy na całe państwo; starania te uwień- 
czyły się pomyślnym skutkiem i 4 września 
1912 r, wystawa kijowska otrzymała nazwę 
i prawa wystawy wszechrosyjskiej, 13 zaś 
marca r. b. przyjęta została pod Najwyższy 
protektorat Następcy Tronu. 

Jednocześnie komitet uzyskał szereg za= 
pomóg, które rozwiązały mu ręce zupełnie i 
pozwoliły bcz zbytnich i szkodlieych dla tak 
szeroko zakrojonego dzieła oszczędności dopro= 
wadzić je pomyślnie do końca. 

Preliminarz wydatków komitetu obliczony 
został w sumie 626,000 rb., dochody zaś we» 
dług obliczeń komitetu wynieść mają z górą 
630,900 rb, w tej liczbie zapomogi rządowe 
oraz instytucyi i stowarzyszeń społecznych sta- 
nowią poważną sumę 175,570 rb., a .mianowi- 
cie: departament rolnictwa i ministerstwo prze- 
mysłu i handlu zagwarantowały pokrycie defi- 
cytu do wysokości 90,000 rb., kijowska rada 
miejska wyasygnowała 30,000 rb., kijowskie 
ziemstwo gubernialae—30,000 rb.,  podolskie 
ziemstwo— 10,000 rb, wołyńskie—2,000 rubli, 
Towarzystwo wzajemnych ubezpieczeń— 1,000 
rb, kijowski komitet giełdowy—2,000 rb., ki- 
jowski syndykat rolniczy—roo rb., hr. D. Hei- 
den—300 rb, cukrownia Śmilańska — 1,000 
rb., kijowskie Towarzystwo rolnicze—4,170 rb., 
wydział drobnego przemysłu 5,000 rb.; z po- 
śród innych wpływów z opłat za miejsca na 
placu i w pawilonach otrzymane 167,000 rb. 
i z opłaty za bilety wejściowe spodziewane 
jest 200,000 rb., nie licząc ianych wpływów 
pomniejszych. 

Na zakończtnie stwierdzić wypada, że sprze 
wą tą zajmował się nie tyle komitet, ile zarząd 
wystawy, ponieważ komitet zbierał się na po- 
siedzenia stosunkowo bardzo rzadko i nāj 
częściej wypadało mu tylko szankcyonować po- 
wzięte a nawet częstokroć jaż wykonane 
uchwały zarządu. Pewisa grupa członków komi- 


-... U . „l 
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tetu, niezamieszkałych stale w Kijowie, nie by-|jetniała na wszystko po za własną Awe 
wała nawet na jego posiedzeniach, dowiadując ai W r spólki. ŻA 
się o jego działalności z gazet, nadchodzących |ten ks A ze Kap sęk nie do- 
: : = faz] strzegamy również nici łącznych. a prawicow- 
do ich majątków. W grudniu r. z. zapadła| gw nieprawomyślni, niezbizantyzmowani, zbyt wy- 
uchwała, aby komitet obowiązkowo zbierał się a. A= Ik On o aa inaa bar- 
Ti Pe m arzyństwa; dla lewicowców znowu jesteśmy za 
przynajmniej raz ng miesiąc, lecz pozostała onaf walo prostolinijni, a za wiele oplątani pajęczyną 
jedynie na papierze, Wobec indeferentyzmu A a Przez pewien W Bo, | A że 
A 5 A adetów — stronnictwa posiadającego niewątpliwie 
członków komitetu, całe kierownictwo olbrzy- | œ swym programie i dążeniach rysy szlachetne, 
miego przeds qwzięcia z natury rzeczy przeszłoj ale BRE caro PEŁ? Aa i nie 
5 z +„ |złomnych wymagsń życja esyanie są wagóle 
do rąk zarządu z prezesem komitetu br. A'e f bardzo skłonni do mechanicznego pojmowania i roz- 
ksandrem  Tyszkiewiczem na czele, który był AAC Jego kz: Giwi sf AE 
> . 5 TLE Ę uśtznawiejący jednakie normy i rozsyłająćy jedno" 
duszą i właściwym kierownikiem wszystkiego. brzmiące ckólniki do najrozmaitszych części pań 
Dzięki jego ofiarności, energii i pracy rozpo- p alet w en mieszczą się A e U „Ad 
: a wudz'estowiekowego rozwoju kultury i wszystkie 
częte dzieło zostało szczęśliwie doprowadzone odmiany typów etuologicznych; zarówno liberał, 
do końca, Strona techniczna wystawy, w braku Mada: żywy ch a Fogga. PR Połtrezny 
p A s r . . jak raáykai, usiłujący stopić ich i odlać w nowyc 
komisyi technicznej, pozostawała całkowicie pod f formach niby świece — nie pojmują i nie odczu- 
kierownictwem architekta wystawy inż, F. Wy: | waja AE które * Sj się nie dadzą, j rozmai 
a $ 5 f r |; Jtości, która jest zasadniczą właściwością natary. 
z piwa AC EE N WE) 
ak x mi "m A £ nia wywiązali się tev uł sd EH ps AA ER Cema zostało zwyciężone— dusza należy do Boga. 
J R POPIEJ: wane powszechnie jako przykazania demokratyzmu „Ostatni akt dramatu należy do najdrama- 
w pewnych warunkach, wydają im się pewnikami|tyczniej pomyślaaych. W podziemiu domu Jó- 
materastycznymi, bezwzględnie prawdziwymi we|zcfą Z Arymatei zebrani są wszyscy przez Chry- 


wszystkich wypadkach, Jest to najpospolitszy ro qe = 8 
dzaj doktrsyneryzmu, rozcinającego zajec |iezć wę. |stusa uleczeni i wskrzeszeni. Jest tam i Za- 


zły mieczem frazesu. Zagrożeni w podstawach |cheusz, i ślepieć z Jerycho, i paralityk z Bet- 


bez winy"... . 
jakaś tęsknota przedziwna, jakieś ciążenie, któ-| młodej republiki. 
re ją od jej życia dawnego porywa. Marya 


płakałam w najgorszym smutku moim, płaczę 
dziś, gdy staję się szczęśliwa — skarży się ona. — 
Lekką i cichą mam duszę, a jednakżem tak zła- 
mana, jak gdyby wszystkie klęski, jakie są w 
ręku Boga, miały spaść na moie“. 

I oto nadchodzi wieść, iż prokonsul roz- 
kazał Verus'owi uwięzić Chrystusa. Silanus, 
który był świadkiem wskrzeszenia Łazarza, o- 
powiada o niem Maryi. Przejęta wiadomością 
o rozkazie uwięzienia Nazarejczyka, Marya ału- 
cha opowiadania. I oto znów rozlega się szmer, 
znów tłum wypełnia scenę.. Idzie wskrzeszo- 
ny trup i wyschłą ręka wskazuje Maryi: „Mistrz 
cię woła". Daremnie Verus chce ją zatrzymać. 
Marya, opanowana myślą o Nim, odchodzi. 
Duch święci swój tryumf nad materyą. Ciało 


jest następujący projekt prawa: 
nieuleczalnie chorzy. 


okręgowy na prośbę petenta. 


dania. 


o prawie do „błogiej śmierci*. 


Zjazdy. 


liczby więźniów, w 1907—*;,, w 1911—!';, 
powyżej roku wynosiła 30,963 ludzi. 


ści więziennej” wpływa rozpanoszenie się 


ści publicznej. 
I EIR O 11 LESA Wro 


Kronika polska. 


f lub niebytu; wyobraźnia nasza, której szczytem 
— Księdzu Sienkiewiczowi skazanemu | jest intuicys, ten „mistyczny rozum naszej du- 
przez pskowski sąd okręgowy za artykuł „Przy-|szy*, zagadkę sfinksa czyni zrozumiałą i niee 
jacielu*, w którym dopatrzono szyderstw z | złowrogą. 
prawosławia, na 4 lata twierdzy, zmniejszono W „Hłękitnym Ptaku" dał poeta wyraz 
na mocy manifestu karę do lat 2 i 8 miesięcy. |temu swemu indywidualnemu mistycyzmowi, 
Ponieważ ks. Sienkiewicz był skazany bez po- |uzupełnia go dziś w „Maryi Magdalenie". 
zbawienia i ograniczenia praw i przysługiwało (m) 
mu prawo odsiadywania kary w klasztorze, ra 
CE O 


mOCY więc iaterpelacyi administratora dyccezyi 
a 
Kronika zagraniczna. 


Z pośród projektowanych w czasie wy- r k 
F Proj y y bytu narodowego, braonimy się od każdego niebez- į tbessy, i tylu, tylu innych. Wszyscy są prze- 
ludzi — to nacyonalizm!  Objawiamy szczególne $ ; z 4 7 
y y g wątpić, azali Nazarejczyk jest Bogiem. | oto 
i ) , g i] E AN 
zjazd entomologiczny, ziemski zjazd okręgowy poddać nę zalewowi żydowskiemu — to antysemi- Í uratowany, bo tak jej obiecał Verus. Verus 
wzniosłemi ideami Czasu, nie oddamy własnego 
trwałego oraz lV zjazd rosyjskiego 'T-wa po-| Strony żadnej, nawet najszczytniejstej doktryny. 
umarła. I przeto, nie bacząc na nalegania roz- 
interesewrego poświęcenia — my wolimy naprzód 
. ki . . M É A « „ 
rosyjskiego zjazdu rolniczego, który podzielony | sze jego przeznaczenia. My siyszymy ich wysoko siebie, zasłuchana w echo własnej duszy. Ia 
zginąć, ażeby na ich samobójstwie inni jak najwię- ei. : 
przeciwiać, albowiem wie już, iż trzeba, aby 
rząd, na reakcyc, prześladowanie i uctsk, ale te Dramat Maeterlincka, który powyżej stre- 
f narodu zabezpieczonego ze wszystkich stron bytu,|czości Maeterliacka.. Nieuświadomione, ujęte 
stępujących zj?z]ów: dzizłaczy miejskich w *prae 
względnej demokracyi I zalecać je tym, któczy SUE „Księżniczki Maleny*, „latruza* i „Pefieasa*, 
io ozi 5 ; - BoA ) 
ści, ziemskiego zjazdu przedstawicieli kas|o włos być życzliwszym dla nas od swego rządu, czeniu“ wylały się w pytanie: czem może być 
łączy na polu wychowania fizycznego i sportu się z pod poznania śmierci? I oto tak napozór 
stwa pomocników lekarskich*%, 
ciągu. 
skie ziemstwo gubernialne zjazd w sprawie 


stawy około 15 zjazdów wszechrosyjskich i 0=|pięczeństwa z zewnątrz i zatrucia wewnątrz, nie Aiat E ARE 
ecz i , rażeni wieścią o uwięzieniu Chrystusa, wszyscy. 
kręgowych, dozwolone zosteły następujące: Iiczyniać przytem zadość regule wszechbraterstwa| amo. Łazarz wskrzeszony z grobu, zaczynają 
wszectrosyjski zjazd kooperacyjny, l wszech- przywiązanie do pamiątek przeszłości, do ojczyste pl | 
rosyjski zjazd esperantystów, I wszechrosyjski|go Języka i literatury — to szewiniam! Nie chcemy |nadbiega Marya. Ona wie, że Chrystus będzie 
tyzm! Jakkclwiek jeśt dla nas przyjemne i pożąda-| _; - > san: 
w sprawie walki z epidemiami, ziemskie zjazdy: |ne przymierze z każdym żywiołem, prześwieconym Pałace tu ia otrzy aa, 
K Z aia s ; lecz chce wzamian, by Marya dała mu siebie. 
asekuracyjny i w sprawach budownictwa Ognio | jetnienia ra pochwalne świadectwo i nagradę ze į Marya waha się... Nierządnica? —nie, ona już 
wet i i nie jest nierządaicą: dawna kobieta już w niej 
A s b 3 Liberałowie i radykałowie rosyjscy p: agnęli- 
żarniczego, W tych dniach spodziewane jest by naa złożyć do grobu z HAEA pycei zy bez) 
zawiadomienie urzędowe na zwoianie wszech- v ? limy, d|kockanego trybuna, na żale tlumu, który od 
zapewrić sobie życie, a potem spełnić najpiękniej-|aiej wymaga ofiary... stoi ona zapatrzona w 
będzie na 8 sekcyi: 1) roln ronomii spcłe:| wzlatujęce słowa, ale nie widzimy dowodu, że w/, ; . : NE 
& 44% i cy ) ; GS a8 p i nasze położeniu myśleliby Przedewsiitia, jak tuicya, rozum mistyczny przemawia w niej 
czne), etonomiki i crganizacyi gospodarstw rol: Jej Mistrz — umrze, ona nie będzie się temu 
nycb, leśnictwa, ogrodnictwa, hcdowli inwen-|cej skorzystali, Surowi cenzorowie naszego „wste- 
ar:4 ibodpwliwkocisiegorselnictwa: cznictwa* mogą bardzo wiele naskarżyć na śwój umarł, iż taka jest Jego wola. 

Niezależnie od wymienionych rozpoczęte ntyskiWania K a a | ie a e KATTE jestdogicznojnkkia Lot 
zostały stararia o pozwolevis na zwołanie na- Sp a a miai DO ee s AOR at i. 
OEB eni aaau Maso nerd Bn im nie przeszkadza deklamować o cnotach bez- 
przedstawicieli Towarzystw _ dobroczynno-|]a bez przerwy pod piorunami zagłady. {przez refleksgę religijną „Skarbu ubogich“ i 

„Oto dlaczego naród rosyjski nie może anifplatoniczne medytacye w „Mądrości i Przezaa 

f ; ; „ t jes j im“ o - + 
drobnego kredytu, zjazdu „pełnomocników spó a nawet jest nieraz bardziej od niego wrogim“, szczęście, skoro istotą życia jest stały strach 
lek kredytowych gubernii kijowskiej, zjazdu dzia- przed nieświadomew, przeczucie wymykającej 
i zjazdu pszczelarskiego. Pozatem ma się odbyt skm od mistycyzmu obsrrwacye nad życiem 
na e aati y diiad delegat maaa pszczół i kwiatów dają poecie odpowiedż: 

W ostatniea dniach dowiedzieliśmy się, 
iż projektowany podczas wystawy przez kijow- 
podniesienia finansów ziemskich mie dojdzie 
do skutku z powodu zakazu administracyi. 


; powiększyła się znowu. 


Otwarcie. 


Urzędowe otwarcie wystawy nastąpi o 
godz, 1-ej po poł. w obceności przedstawicieli| onie 
administracyi miejscowej, ziemstwa, miasta, — Walka z bandydami. W niedzielę o godz. 
wszystkich miejscowych instytucyi rządowych] ŚJ%%0 połczas przyjścia do Warszawy statku z 


ks. Michalkiewicza uwolniono go z więzienia 


3 (więcej od roku poprzedniego o 2,207). 
wileńskiego, w którem trzymany był nie pra- 


więźniów deportowanych — 13,552. 


Z prasy rosyjskiej. 
ta Byly Sa z I Dumy, 


Hr. 00 


Ea pjp py PS i 3 pasażerów, jadą- METZ w Kalaca a badania 
OE + . ę „|]CyCh w dwóch samochodach w powiecie kutnow- c : f A sp 
nych iRości. Ministrowie na uneczywtość otwar- | skim. Aresztowani byli zaniknie i chwilowo w je- sek indusów, mający na celu obalenie rządów 
cia nie przybędą. Prezes ministrów Kokow. 
g j r „|stępnie przybyła policya i otworzyła drzwi ab „19 s A 
cew nad:słał wczoraj telegram, w którym tłó odprowadzić bandytów do coter FU dych nzi piy żę a jednego ze AJ 
pali ją gradem kul. Stójzowy Bieregowienko zo- i 1 > i af A cza prasę 
rzyjazd w najbliższej przyszłości. Rada miasta | > f 3 TEJ, SZOPASKOWAJĄ JZCIGK. Gokumentó Wacyings 
przyj J JAT 520 - żył wystrzelić 2 razy, ugodzony jednax kalą, padł [| wanych, oraz szczegółowy plan zrewoltowania 
Ekaterynosławia zawiadomiła iż przybędzie do: | martwy na ziemię. wszystkich większych miast Indyi. Znaleziono 
piero dn. I czerwca. Agent Duhiecki raniony na wylat kula| „zwnież spis osób, które pity. być zamordo- 
Ceremoniału poświęcenia wystawy dopełn; |5 strzałów, lecz bezskutecznie, gdyż bandyci wsko- 
metropolita kijowski i halicki Fiawjusz w asy- Taf so dag ps grożąć dorożkarzowi rewolwera- Ji wiele cennych przedmiotów, pochodzących, 
s POJECha ronę ulicy Rybaki, a następnie, |jsk się okazało, z rabunku i kradzieży, a two» 
itra i i i wnież znajdujący się ua przystani Wincenty Wi- 3 z tego zakładu do gubernii rosyjskich. 
mitra i l gpteso oraz liczacgo duchowieństwa śviewski, lat 30, na wylot w PRES Leki wę Ziben, dusz rewolucyjny". Czterdziestu czterech indue g £ syj 
metropolitalnego. lat 20, w nes. Prócz tego z przerażenia Zmarł na-|sów, przeważnie pochodzących z Bengalu, prze- 
Stójkowy Bieliński osierocił żonę i siedmi ; 
dolnym piacu wystawowym, gdzie 'przed fon-| dzieci. e Są ŻA lica yi wodowy, stanie przed kratkami sądu karnego 
tanna urządzono 2 namioty, udekorowane roś- | mmm | Keci 
linnością, kwiatami i dywanami, Po ceremoniale — Kontradmirał Peary w Paryżu. Zna- 
Z literatury obcej 
ileratury obcej, 


i ; Plocka, policya aresztowała dwie osob ńdejrze- 
i społecznych, członków komitetu i zaprosze- a p. ma ijada 
duym ze skiadów na przystani Fsjansa: Gdy na-|ļ angielskich w ladyach Wschodnich. Spisek 
macząc się brakiem czasu, zapowiada swój 
stał zabity na miejscu, stójkowy zaś Bieliński zda 
w podbródek, dał już za uciekającymi bandytami 
' Jacy ya wane (w tej liczbie i wicekról Iadyi z żoną) 
stencyi episkopów Nikod*ma, Nazarjusza, Dy: |wyskoczywszy z dorożki ieni : : à 
y! episkop ' Jusza, —y:|wyikoczywszy z dorożki, umknęli, Ranieni są ró rzącycb, jak tłómaczyli aresztowani, induski „fun- 
Uroczystość otwarcia cdsędzie się na|5! Pocjamin Neiman, lat 22, ciw którym zebrano dostateczny mattryał do- 
EC lapie dpsie wie pakong komity podróżnik amerykański, któremu świat 


b R, i zawdzięcza odkrycie bieguna północnego, bawi 
godz. 3ej 'wystawa otwarta zostanie obecnie z rodziną w Paryżu. Przybycie dziel- 
dla wszystkich, przyczem opłata za wejście w 


aego kontradmirała uczciły paryskie towarzye 
pierwszym dniu wynosić będzie 1 rb. cd osób stwa naukowe przez szereg konferencyi i ze- 


dorosłych i 5» kop. od dzieci i uczącej się M. Meterlinck: „Marie Madeleine". GAĆ Prezes R tkiego Towarzystwa ge-|tej szkoły jest pozbawiony wszelkiej podstawy. 
A - w gu . |ograficznego książę Rolsnd Bonapart: wydał : 
młodzieży, Wieczorem odbędzie się koncert. Przed paru doiami ogromny, specyalnie | na cześć kontradmirała Peary śniadanie, na 


Poczynając od jutra opłata za wejście na|dla utworów wymagających skomplikowanego | którem obecni byli przedstawiciele paryskiego 
wystawę ustanowiona została w wysokości 35 k. scenaryum przystosowany paryski teatr Ct å- świata naukowego, tudzież członkowie ambasa 


Do d. 12 czerwca wystawa otwarta będzie dla telet wystawił najnowszy dramat Macterlincka dy amerykańskiej z posłem p. M. v. Herrick 


j A j p. t. „Marya Magdalena". I premiera ta sta- ; „ali NE . 
publiczności cd godz. 1-ej po poł, roboty zaś| aowi niewątpliwie dzień pamiętny w historyi ha E ami D mi ko SIĘ, 
j | 


około budowy i urządzaniu pawilonów prowa | europeiskiej twórczości dramatycznej NP 
i WE. E 7 k dzięki zdem ıskowan oszukań tąpie- 
dzone będą od godz. 4 ej rano do 12 w pols Bo też pomijając zasiużony rozgłos, jaki dod dra Coock'a, "EGW 1 zywlazczyć 


dnie. Od 1a czerwca wystawa otwi bę |PoPrzedza każde dzieło genialnego belgijczyka i i j- 

, p ay dj V E przyznać należy, że nowy dramat jest ofi de = Sege TICYGNĘZOJĄ W EA dwój 
dzie o godz. I0-ej rano. ; j 45 j nasób. 

pierwszorzędnej wartości literackiej. Macter. 

linck dał w nim wyraz ostatnim przeżywaniom — Znaczenie strategiczne kanału Korfu. 

swego ducha, całe swe olbrzymie doświadcze. 

nie i cały swój talent psarski zużytkowu- 

iąc ną nadanie temu wyrazowi mistrzowskiej 


Z prasy polskiej. re he. 8 odegrywa się w okolicach Jerozoli. 


my. f'iękna nierządnica Marya z Magdali za- 
mieszkuje wspaniały pałac w Betbanii. Obok 
P>” W artykule p. t. „Naturalne prze [jej pałacu — w spokojnej willi mieszka starzec 
ciwieństwo* „Humanista Polskis dotyka po ra; filozof Annoeus Silanus, Z pełaym tolerancyi 
wtóry (pierwszy artykuł streściliśmy w swoin | UŚmiechem widzi on, jak w sieci Maryi wpada 
czasie) drażliwej kwestyi stosunku społeczeń | 280 dawny uczeń, młody trybun wojenny Lu 
stwa rosyjskiego do mas. Organ Aleksandr, Jcius Verus. 
Świętochowskiego tak o tem pisze: Marya nienawidzi swych rodaków. Piętno 
„Nasz poprzedni artykuł o zanikn wiary w pogardy położyli oni na jej czole. Grożą jej 
rzekome przeciwieństwo nienawiści rządu a sym ukami:nowaniem. W przepysznym dyalogu wy- 
patyi narodu rasyjskiego do nas wywołał w prasie 
tamtejszej liczne uwagi i zaprzeczenia. Rada Pań- 
stwa - mówiono—to nie miniatura społeczeństw», 
ale jego wklęsłe zwierciadło, które odbija rysy nie 
w zmniejszeniu, ltćz w karykarurze Na co i komi 
potrzebne $ą le złudzenia lub te nietzezece frazesy? 
Gdyby nawet Izba wyższa nie była wiernem odb:- 


jest w ustępie końcowym: 


uszu, lecz o przeniesieniu”... 


się nad olbrzymiem znaczeniem strategicznem 
posiadania obu brzegów kanału Korfu, to jest 
wschodniego wybrzeża wyspy i zachodniego 
brzegu Albanii. Pierwsza wyzyskała tę pla- 
cówkę strategiczna królowa Illiryi Teuta (w ro- 
ku 205 przed N Chr). Następnie już za na- 
szej ery kanał Korfu zajęty został przez wene- 
cyan. Pamiętna szczególnie jest obrona je» 
Fo przez Schulemberga w pierwszych latach 
XVII wieku. W roku 1797 generał Bonaparte 
opracowując plan obrony Włoch pisał do Dy- 


miejscu to, czego ze sobą nie przynieśli. 
Szanowny profesor ma również 


ważniejsze są dla nas niż całe W ochy". 
W istocie już w r. 1805 flota rosyjska zająw 


A szy znienacka Korfu zyskała podstawę nie tylko 
kłada swój żal do „nsrodu złośliwego, skąpego, | gią bezpośrednich BACY, przeciw Eiropas 


ai jk ka ag OR łagodnie |; dla całej akcyi antyfrancuskiej w Dalmacyi, 
ś ży ojęt 3 ierze żydów w > ronę Jest akcyi, która się skończyła porażką Marmonua 
przecie pomiędzy nimi Nazarejczyk jeden, Syn|nz Jądzie i zwycięstwem admirała angielskiego 
cieśli, którego słowa, jak mówią, pełne są do- Hotte na morzu pod Lissą 
ciem swego narodu, to w każdym razie niższa mo Xe RI akc s oe temu e — Naped pirstów na parowiec francu- 
że być nważana za jego przedstawicielkę. A wła |SZyowi przypisuje Marya swoje krzywdy. On|skj, „New York Herald“ otrzymał z Hong- 
śnie Duma rozpeczeła okrawanie samorządu miej Į tłum żydowski nastraja przeciw niej. I w pa- Kongu wiadomość o zuchwałym napadzie pira 
skiego w Królestwie Poiskiem, przyznawszy nap |roksyzmie gniewu prosi rozkochanego w niejjtów chińskich bli y a p 
daleko mniej praw, niż projekt rządowy Dała oo: | Verusa By Nazarejczykerwięził chmskich w pobliżu tung ki na rzece 
niejako przykł.d i zachętę Radzie do dalszych oka gy, A » pA w : Wscbodniej na kuraujący pomiędzy Kantonem 
leczeń tego potwornego płodu, który został zabity W tej właśnie chwili z sąsiadującego zļa Ucze u parowiec francuski „Robert Lebaudy*. 
MB iiaa |. E w nie |pałacem ogrodu Szymona trędowatego dolacwje | Napadu dokonano w biały dzień: o 3 ej po poł 
. ar i CH A 3 i mJ 1 H 1 M H d 
a TEA Ho S E m gwar Bigi a i rośnie stopniowo i ury- ) Piraci „zrabowali ogółem na 60,000 fr. towa: 
jak zapewniają nasi dobrowełni i przymusowi em, | Wa SIĘ naz!e. To Nazarejczyk przemawia dojrów i gotówki i zabili pasażera chińczyka 
granci, wogóle poczciwy, jest jednak bardz œm tłumu. Wor:w Verus'owi, który ją usiłuje za- fi maszynistę, pięciu zaś ianyck pasażerów, rów" 
ae „iwo ciągle ać bo f trzymać, Marya, jak zaczarowana, postępuje w [nież chińczyków, niebezpiecznie ranili. W Pe- 
i e E a 
aa ORI EO ieia 1 sibakan j BL. EA stronę, skąd gwar dolatał. Wraca, lecz za nią|kinie wiadomość o napadzie na statek europej- 
pędzi rczjuszoną Luszcza.. chce uksmienoweć iski wywarła wielkie wrażenie: młoda republika 
uerządmcę.. | oto rezlegają się słowa niewi- chińska dba bowiem wielce o swój „prestige* 
dzialiego Oczon widzów Nazarejczyka: „Niech |w oczach cudzoziemców. 


tych znajdzie się sporo. 


* 
+ * 


popełnił przykrą omyłke. Czytamy tam: 


nych słów”. 


a 


z u u 

Z życia rosyjskiego. 
swymi zaciśniętymi zębami, Kupcy i przemysłow to: 
cy, nie rozumiejąc zupełnie naszej kultury, czvj 
do-niej odrazę. lnteligencys, albo zupełnie zcho 


|||. ==P "a p" 


pierwszy rzuci w nią kamieniem, kto sam jestjkarne piratów może za sobą pociągnąć inter: 


— prawe o „eutanazyi*. Pomysły ame- 
błaga Verus'a, by ją ratował.. „Ja, co nie rykańskie, oddawna przysłowiowe, nie tracą | watnego Berezowskiego po urządzeniu prawdziwej 
z biegiem lat nic a nic na swej groteskowej| „rzezi niewiniątek* w klasie -ej (z liczby „8-miu 
oryginalności. Coby, naprzykład, powiedziano | uczniów 22 otrzymało na jednym z egzaminów 
w Europie, gdyby poważni parlamentarzyści | stopnie niezadowalające) w obawie „nieporozu- 
zaczęli opracowywać projekt o eutanazyji, czyli mic“ z wychowańcami wezwała do gmachu szkol- 
błogiej śmierci? A jedaak, jak twierdzi organ f nego oddział stójkowych z rewirowym na czele. 
monistów „Secolo monisto“, w kołach parla- 
mentarnych Waszyrgtonu żywo roztrząsany|w miejscowej szkole cerkiewno-parafialnej egzami- 
ny trwały od godz. ro rano do ri wieczorem bez 
1) Do eutanazyi posiadają prawo wszyscy | przerwy. Uczniom zadawano następnjące pytania: 
co się nazywa „$trawą duchowną”, Co się nazywa 
2) Prawo do eutanazyi rozpatruje sąd|duchownena mydłem"? „podatkiem grzechu“? i 
„nudzeniem pokuty”. Egzaminy te mogłyby trwać 
3) Komisya lekarska ustala, czy petent jeszcze dłażej, lecz jeden z egzaminatorów zaprote- 
w istocie nie ma nadziei wyzdrowienia. Termin|stował, twierdząc, iż podobny sposób egzaminowa- 
oględzin — ośmiodniowy, od dnia złożenia po- 


W więzieniach rosyjskich. 


Zarząd więzień przypuszcza, iż liczba skaza- 
nych na katorgę, zmniejszsjąć Się Stopniowo, po: |wnik Jan syn Wincentego Adamowicz, pociągnięty 
wrógi do normy stałej, która w r. 1905 wynosiła |do odpowiedzialności karnej za kradzież... przeście- 
72,000 ludzi, zaś w warunkach obecnych powinne | radłś, wartości kop. 5o, z mieszkania stróża... 


szczęście polega na tem, by nie badać bytu dosięgać — 25,000. Przeciwnie, liczba: skazanych na „wyj 
roty aresztinckie zwiększać się będzie w dalszym |ne. Okazało się, iż kradzieży dokonał jakiś chło 


Co zaś dotycze więźajów innych katsgoryi, 
to w ich składzie w latach oststnich znacznych wa- 
hin nie było. Stwierdzono jednakże, iż liczba $ka |owego zajścia pułkownik Adamowicz bawił w Miñ- 
zanych na więzienie zwykłe ceokolwłok się zmniej, 
sra. Liczba więźaiów znajdujących się pod śledz- 
twem, która zaczęła się również zmniejszać, w 1go1 | zbiegłego złodzieja, otrzymała informacyę z biura 


Większość takich w r. xora było—57 goa, 


sor T. Łokoy po odpokutowan'u odezwy wy- 
borczej dostał się z powrotem do  „Nowoale- 
ksandryjskiego instytutu rolniczego* w  Puła:|nu, miejscowe warunki tak silnie często krępu- 
wach i rozpoczął wnet zabiegi o przeniesienie]ją, że zwykle ulega apatyi i zniecbęceniu. 


Obecnie na łamach „Kijewlanina* p. Ło- 
kot w artykule „Wątpliwy jubileusz* dowodzi|:piracyi, których zispokoić nie możra —ckcie- 
czarno na białem, iż dzisiejszy „instytut nowo- 
aleksandryjski* nie ma nic wspólnego ze „Szko- 
łą gospodarstwa wiejskiego w Marymoncie" i|libyśmy naprzykład, ażeby dzieci nasze nie ro- 
„iastytutem gospodarstwa wiejskiego i leśnictwa | sły dziko, bez żadaych podstaw etycznych i tych 
w Puławach", które były szkołami polskiemi,| pojęć religiinych, które tylko kościół wpoić 
gdyż od czasu wprowadzenia nowej ustawy w|i rozwinąć może, a których często bardzo w na- 
1893 r. sta! się on naprawdę szkołą rcsyjską, 
bojkotowaną przez polaków. A przeto projek- 
towany na rck 1916 obchód stulecia istnienia | ciom. 


Wioskie pismo „Ruvista Marittima* zastanawia „I czyż nie lepiej zacząć mówić nie o jubile- 


ność, kiedy oponuje przeciwko projektowi świę- 
cenia rocznicy otwarcia, a poaieważ jed- 
nak rocznic, związanych z datą roku 1893, za- 
długo byłoby czekać, możaa czas czekania uro- 
rektoryatu: „Wyspy Zante, Korfu i Cephalonia|zmaicić święceniem nie — otwarcia i powsta- 
nia, lecz zamknięcia. Tembardziej, że dat|stąpiło ogłoszenie Manifestu Cesarskiego zwal- 


Organ żydów rosyjskich „Razswiet* 


„W N 19 „Razswieta* w „Słowie żydow- 
skiem” w opisie polemiki pomiędzy dwiema gaze- 
tami łódzkiemi, była przytoczona „statystyka“ wyra- 
zów obelżywych, używanych przez „Lodzer Mor- 
geablau*. Jak się okazuje, popełniony został błąd: 
przytoczona statystyka stosuje się do jinuej gazety 
żargonowej (artykut p Cejtlinaa w „Memeat*), 
sób zaś polemiki gazety łódckiej oczekuje swego 
statystyka, który dekona ścisłego obliczenia „moc- |rwana i, jak słyszeliśmy, ks. Maciejski powziął 


Z dźłejów szkoły rozyjsklej. Prasa rosyj- 
y F ska, notująca codziennie parę przynajmniej wypad- 
i Grasowanic zaś beze | ków samobójstw młed ieży szkolaej z powodu 


egzaminów, obfituje przytem w wiadomości ilustru- 
wencyę zbrojną Europy, interwencya zaś taka |jące doskonale stan współczesnej pedagogiki rosyj- 
I Marya przestaje być sobą. Opętała jąjbyłaby niewątpliwie ubliżająca dla godności|skiej. Przytaczamy poniżej kilka przykładów z tej 
dziedziny za pismami rosyjskiemi, 


W Mikołajowie, dyrekcya glmnazyum pry- 


We wsi Pokrowskoje, gub. jarosławskiej 


nia przypomina „inkwizycyę hiszpańską”. 


We w. Gailiszczach, gub. niżno nowogrodzkiej 


4) Sąd po zbadaniu Sprawy wyrokuje personel naużzycielski trzech szkół w ciągu dwóch 


godzin bezskutecznie oczekujący prezesa [komisyi 


5) Lekarze i wogóle oscby, któreby na| egzaminacyjnej p. Bożynskiego-Beżko, rozpoczął 
mocy wyroku powyższego pozbawiły petenta ļegraminy w jego nieobecności. Gdy pan prezes 
życia w Sposób bezbolesay, nie są karani, jako raczył wreszcie nadjechać, oburzył się mocno, iż 


nie zaczekano na niego I uznał egzaminy dokonane 
za nieważne. 

W Czystopolu gub. kazańskiej nauczyciel ma- 
tematyki p. Aristow, pozazdrościwszy widocznie 
laurów prof. kijowskiemu p. Susłowowi, nałożył nie- 
rozwiązaine zadanie arytmetyczne, w którem „ktoś 
przejeżdża pewną przestrzeń koleją po 335 wiorst 


Zarząd główny więzień ogłosił sprawozdanie | na godzinę, kcńmi zaś — 30 lat i 28 dni“. g-letni 
za r. 1git. W sprawozdaniu tem przedewszystkiem | kandydaci do klasy 1 ej tego mądrego zadania roz- 
zwraca uwagę liczba więźniów długoterminowych, | wiązać nie mogli. 
skazanych na katorgę i osiedlenie w Syberyi, roty 
areSztanckie i więzienie poprawcze na termin dłuż- 
szy niż rok. Ktegorya takich więźniów od r. r9có| brzmiała zazwyczaj. „Pociągnięto do odpowiedziai- 
zwiększa się stalej w 1906 wynosiła ona '|, ogólnej | ności ządowej ro urzędników policyjnych”. „Po: 


Tajemnica stanu. W ostatnich dniach treść 
depesz z Ekaterynosławia nadsyłanych do pism 


ciągnięto do odpowiedzialności jeszcze 12 policyan- 


Cytra absolutna skazanych na katorgę (prze|t5w" i t. d. Czytelników mogło wreszcie zaintere - 
Ciętna, dzienna) w 191t r. dosięgła 29,424, w tej li- 
czbie 28,102 mężczyzn i 1,322 kobiet, zaś czfra ab- 
śolutna skazanych na roiy aresztanckie na termin | guberrator ekaterynosławski Kołobow w celu za- 


sowzć pytanie, iluż policyantów w Ekaterynosławiu 
Zostało pociągniętych do ksryminzłu. Lecz nowy 


pobieżenia zbytniej ciekawośći osób niepowołanych 


Zjawiśko to zarząd więzień tłumaczy tem, iż Į zakazał surowo udzielania przedstawicielom pism 

w r. x906 w Rosyi zwiększyła się znacznie liczba | wszelkich informacyi o oddawaniu pod sąd urzęd- 
że nie potrzebują walczyć o jego jutro, że więć nie | w mglistą dekoracyę bajki sennej nastroje przestępstw, zależna od wypadków, które miały |ników policyjnych. 

miejsce w tym okresie. Pozatena na wzrost „ludno 


Pomyłka. Niedawno w Mińsku, w kancelaryi 
sędziego miejskiego 1-go rewiru miało miejsce na- 


gaństwa”, kióre stanowi plsgę prawdziwą miast I] stępujące tragikomiczne zdarzenie, możliwe chyba 
wśj, i zagraża poważnie bszpieczeństwu i moralno- |tylko w warunkach współczesnego życia w Rosyi. 


Na ławie oskarżonych zasiadł obywatel ziem- 
ski powiatu ihumeńskiego, dymisyonowany pułko 


Niebawem nieporozumienie zostało wyjaśnio- 


pak złodziej jednakowego imienia, imienia ojca i 
nazwiska z p. pułkownikiem. Po dokonaniu kra- 
dzieży chłopak zbiegł. Traf zrządził, iż w czasie 


sku, mieszkając w hotelu „Garni”, skąd niebawem 
odjechał do swego majątku. Policya, peszukująca 


adresowego, iż Jan Adamowl:z wyjechał do powia- 
tu ihumeńskiego. Pułkownika odszukano i dorg- 
czono mu pozew, Sędziemu nie nie pozostało, je- 


Liczba ogólna „ludności więziennej“ w roku|no przeprosić „oskarżonego”. 
1g911—wynośiła 175,228 osób, w tej liczhie, Zznajdu- | Smp 
jących się pod $iedztwem i oczekujących wyroku są + TF "TFI z 
du—57 972, skazanych na więzienie, 39,627, na roty 
arestanckie 34,713, na ciężkie roboty 29,424 i pozos 
stałych kategoryi oraz osób należących do rodzin 


Z życia prowiiicyi. 


Korystyszów (w maju 19135 r). 


Są rzeczy, o których pisać trudno, wię:ej 
takich, o których pisać nie walno,—a najwię- 
cej jest kwestyi, które przy dotknięciu bo!ą, jak 
świeża, jątrząca się rana. Nic dziwnego, że w ta- 
kich warunkach cdpada chęć do pisania, a nie- 
jedną jednostkę, która rwie xię do pracy i czy- 


My, mieszkańcy małej prowincyonalnej 
mieś-iny, nie mamy wygćrowanych dążeń i a- 


byśmy jednak posadać o iyle znośne warun- 
ki egzysiencyi, jakie się ludziom należą. Chcie- 


szych warunkach rodzice, zajęci pracą na ka- 
wat chleba, nie są w stanie dać swym dzie- 


Sądziliśmy, że się nam to należy, tembar- 


„I jeśli, pozostawaja na wyżynach czystego dziej, że nasza parafia od wielu iat byia za- 
akademizmu — pisze p. Łokot — ogłosimy Stule-|niedbana skutkiem ot łożnej choroby ś. p. księ- 
cie instytutu nowc-aleksandryjskiego, a trzy czwar- 
te byłych — do 1893 r. — wychowańców inetytutu 
i współczesnych gospodarzy polskich, powiedzą 
nam: „Żadnego instytutu nawo aleksandryjskiego 
nie znamy, mieliśmy kiedyś instytut w Marymoncie | myśli i otucby, gdyż nowy proboszcz z ogro- 
i Puławach“, albo, ćo nie jest lepsze — nic nie po 
wiedzą o naszym jubileuszu, przemilczającć go zu- 
ptlaie, — czy warto wocec lego ogłaszzć stulecie, 
gdy może być mowa tylko o dwudziestoleciu"? 


Sens właściwy całej tej tyrady zawarty 


dza Morawicza. Kiedy po jego śmierci w roku 
zeazłym objął probostwo młody i energiczoy 
ks Jan Maciejski,—byliśmy pełni najlepszych 


mnym zapałem i wielką gorliwością zabrał sę 
do pracy w okolicznościach nadzwyczajnie tru- 
doych i wymagających bardzo wiele przezorno- 
ści, spokoju, równowagi i zaparcia się siebie 
samego. 

Jeśli uwzględnimy fakt, że poprzedni pro- 
boszcz w ciągu wielu lat nie odwiedzał swych 
parafian wiejskich, wię: zaniadbanych, zoboję- 


O ile pp. Łokot i towarzysze nieodwo- |tniałych i odznaczających się silnym indeferen- 
lalnie postanowią opuścić granice Królestwa, tyzmem religijnym, —to zrozumiemy, jak trudne 
zamiar ich nie napotka prawdopodobnie o- 
poru, byleby tylko nie zapomnieli pozostawić na|dzo utrudniona była jego działalność 


jest stanowisko nowego proboszcza i jak bar- 


Widocznie ta działalność nie znalazła u- 
znanja u władzy miejscowej, gdyż ks. Maciej- 
ski został aresztowany w dniu 19 lutego i od- 
stawiony do więzienia w Radomyślu z rozpo- 
rządzenia generał-gubernators, który go skazał 
na miesiąc aresztu, bez prawa zamiany na grzy- 
wny. Wprawdzie w dwa dni potem na- 


niającego od kary, — pcmimo to jednak ks. 
Maciejskiego zatrzymano jeszcze trzy dni w wię- 
zieniu i wypuszczono dopiero 24 lutego. 

Proboszcz nasz zsjmował się katechizacyą 
dzieci, przygotowywaniem do spowiedzi i orga- 
nizacyą chóru kcścielnego,— prócz tego do da- 
lej położonych wsi posyłał nauczyciela, który 
mu w tych czynnościach pomegał. 

Tak gorliwie, a może nawet zbyt gorli- 
wie zapoczątkowana działalność została prze» 


obecnie zamiar opuszczenia  Korystyszowa 


I ci panowie rozprawiają wiele o „włas-|i poczynił już kroki w celu przeniesienia się na 
nej" kulturze i dzikich obyczajach w Polsce... 


probostwo, które poprzednio zajmował w pt- 
wiecie kowelskim. Z2 w takich warunkach pra- 
cować trudao, to nie ulega kwestyi, jednak 
gdyby nad znieckęceniem przeważyło wytrwa- 
nie i opanowanie przeciwności, —dzięki dolno» 
ciom i zaletom, jakie posiada nasz proboszcz, 
wielu obojętnych i opornych patakan niłama: 
łoby się do jego wymagań religijnycb. 
Niedaleko odj mas, w powiecie kijowskim 
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d. 29 msja (rr czerwca) 1913 r. M ryo 
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we wsi Kodrze, gdzie znaczną część mieszkań: 
ców tworzą katolicy, — do ziemskiej szkoły 
uczęszcza przeszło pęfdziesiąt dzieci katolików; 
miejscowy duchowny prawosławny zniewala te 
dzieci do uczęszczania na nabożeństwa do cer- 


kwi, a oporni, jak słyszeliśmy, bywają karani 


C:y na fakty takie, będące dość wymowną ilu- 
atracyą u nas tolerancyi religijnejj nasza du- 
chowna władza dyecezyalna nie może reagować? 


Nemo. 


Kronika prowincycnalna. 


(Z pism i od korespondentów). 


— Z Podola. Znów mamy do zanotowania 


smutny fakt kurczenia sie posiadłości polskiej na 
Rusi. 


Kilka tygodni temu został sprzedany w pow. 


Utyńskim majątek Grabkowo 7co morgów przez p. 
Maryana Stępowskiego—p. Bachinowi. Dodać na- 
leży, że p. M. Stępowski dopitro przed trzema laty 


takowy odziedziczył bez długu; obećnie zaś p. Ba- 
chin jako posiadacz trzeciej zakładnej nabył ma- 


jątek. 

Zeszłego tygodnia dowiedzieliśmy się, że ol 
brrymi majątek około 3,000 morg. Stanisławczyk w 
pow. winnickim został sprzedany przez p. Aleksan- 


dra Dobrowolskiego z wolnej ręki bankowi wło- 


ściańskiemu po 450 rb. za dziesięcinę. Majątek ten 


był odziędziczony przed czterema laty. Znów cały: 


zistęp oficyalistów i pracowników naszych pozosta- 
je bez miejsca. 


Dużo się pisze i czyta o takich czynach, je-l 
dnak, niestety, wpływu wielkiego na ogół to nie. 
wywiera. Smutne warunki naszej egzystencyi $ą 


wynikiem ogólnej choroby naszego społeczeństwa, 
niezdrowych i anormalnych stosunków zarówna 
pomiędzy posiadączami majątków jak i pomiędzy 


oficyalistami i pracownikami. Nikt nie myśli o juź 


trze, a każdy wszelkich starań dokłada by dzień 
dzisiejszy przeżyć wygodnie i wesoło, bez pracy 
lub redukując ją do minimum, Nieprzeparta chęć) 
użycia ze $zkodą dla siebie i dla drugich owładnę: 
ła ogółem i jeśli nie mamy zmarnieć dośzczętnie 
i zejść z widowni świata, to społeczeństwo winne 
znaleźć środki zaradcze dla $anacyi naszych sto- 
sunków i dla otrząśnięcia się ze swych kardynal- 
nych wad. i 

d. 8. 

— Ulewa. Z bałckiego powiatu donoszą o 
znacznyćh szkodach, jakie poczyniła ulewa, w dru 
giej połowie maja. Wiele chat i budynków w po- 
bliżu jarów uniosły wezbrane strumienie; zginęłą 
wiele owiec, świń i drobiu. 

— Ekskursye na wystawę. Niezależnie od 
wycieczek na wystawę kijowską, organizowanych 
przez niektóre ziemstwa podolskie—organizują się 
samodzielne wycieczki włościan. Dotąd takich 
grup zorganizowało się około 20; liczą one przecię- 
inie po ro oś$ób. 

— Nowe kółko rolnicza. Gubernator podol- 
ski zatwierdził statut Towarzystwa rolniczego w 
Józetpolu, w powiecie bałckim. 

— Badanie zarazy na świnie. Na prośbę po- 
dolskiego gubernialnego ziemstwa został wydelego 
wany na Podóle pomoćnik zarządzającego wetery- 
naryjnego laboratoryum bakteryoligicznego, p. An 
drejew, w celu zbadania charaktern zarazy na świ 
nie, która stale prawie gratuje na Podolu. 


— Oryginalna sprawa. Podolska izba obrź- 
chunkowa przy Sprawdzaniu rachunków budewy 
kolei podjazdowej, od stacyi Jurkówki do wsi [nr- 
kówki, powierzonej p. Józefowi Mańkowskiemu, zna 
lazia przewyżkę wydatków ponad kosztorys w su- 
mie 1,485 rb. 65 kop. Komisya fachowa, która ba- 
dała tę sprawe, znalazła, że budowa była wykona- 
na z.oszczędnością 7,571 rb. Rezultaty dwóch tpra- 
wdzań—wręcz przeciwne, 

— Odmowa. Zarząd do Spraw miejskich i ziem- 
skich odmówił prośbie miasta Płoskirowa o wyo: 
drębnienie takowego w Samodzielną jednostkę 
ziemską. Zarząd swoją odmowę motywuje tem, 
że miasta prowincyonalne i ziemstwa mają wspól- 
ne sprawy, a obecne podniesienie podatków jest 
tylko czazawe i za powód do wyodrębnienia służyć 
nie może. 

— Tyfus Wśród robotników, pracujących 
przy kolei Podolskiej, wybuchł tyfus plamisty. Ad- 
mainistracya organizuje pomoć lekarską. 

— Szosa strategiczna. Ministerstwo spraw 
wewnętrznych zawiadomiło podolski gubernialny 
zarząd ziemski, że ministerstwo wojny uznało szosę 
z Płoskirowa do Isakowieć za drogę ś$irategiczną i 
nie zgodziło $e na pozostawienie jej w ręku 
złemstwa. 

— Nowa stacya pocztowa. We wsi Bogu- 
szówce, w pow. uszyćkim, otwarto nową Siacyę 
pocztową i telegraticzną. 

— Kary administracyjne. Gubernator kijow- 
ski skazał mieszkańców m. Humania małżonków 
Gombergów za nietakt w stosunku do policyi i W. 
Wołoczkę za mieszanie $ię do czynności policyi na 
1 miesiąc więzienia. 

— 0 zwrot pożyczki. W śwoim czasie ki- 
jowskie ziemstwo gubernialne udzieliło z funduszów 
asekuracyjnych gubernialnemu ziemstwu  Saratow- 
skiemu pożyczki długoterminowej w wysokości 
442,600 rb. Obecnie kijow skie ziemstwo gubernial- 
ne zwróciło się do ministerstwa spraw wewnętrz- 
nych z prośbą o zwrot udzielonej ziemstwu sara- 
towskiemu pożyczki przed upływem terminu, W 
swej odpowiedzi na prośbę powyższą ministerstwo 
nadmienia, że nie może poprzeć żądania ziemstwa' 
kijowskiego, ponieważ ziemstwo sarutowskie znaj- 
duje się obecnie w kłopotliwem położeniu finanso- 
wem, spłaca bowiem przeszio 200,000 rb, rocznie 
różnych zobowiązań terminowych. 


— Walka z suchotami. Zarząd ziemski po- 
wiatu humańskiego zwrócił się do depattamentu 
rolnictwa z prośbą o utworzenie w wymienionym 
powiecie stanowisk zaotechników rejonowych, bez 
kiórycnh walka z suchotąmi okazała się niemożliwa, 
ponieważ gruźlica rozszerza się przeważnie wsku- 
tek używania mleka, pochodzącego od krów tuber- 
kulicznych, nad któremi należy niezwłocznie zapro- 
wadzić ścisły dozór. 

— T-wo zakupu maszyn. Ziemstwo powiatu 
zasławskiego zawiadomiło kijowski guberniainy za- 
rząd ziemski o $wej gotowości przystąpienia do 
kijowskiego Towarzystwa  zierastw zachodnich | 
wsfó'nego zakupu i sprzedaży maszyn rolniczych, 
Zgromadzenie zasiawskie postanowiło asygnawać 
1,900 rb. na udział i wybrać a przedstawicieli, 

— Hodowla jedwabników. Departament rol- 
nictwa zawiadomił kijowski gubernialny zarząd 
ziemski, iż jeszcze w r. 1gog Ówczesncmu zarządo- | 
wi do spraw gospodarki ziemskiej ofiarowana zo- 
stała działka gruntu w obrębie trypolskiego rejonu 
hodowli jedwabników w celu urzą łzenia plantacyi 
drzew morwowych i hodowli jedwabników. 

Przypominając o tem, departament wyraża 
jednocześnie gotowość zamiany powyższej działki 
na inną, o ileby tamta z jakichkolwiek powodów u- 
kaznta sie nievdpowiednia, 

— Nowe szkoły Zierastwo wasylkowskie roz- 


|wany przez gubernatora;kijowskiego do Lipowca 


trzymał kilka listów z pieniędzmi na sumę 916 rb. 
go kop, Konfietnikowa are$ztowaro, 


tnyj zabił żandarma kolejowego Kowalczuka i zranił 


znajomił i prawie ich nie znał. 


byli już” moćno pijani, do mieszkania K. wszedł 
Żandarm Kowalczuk w towarzystwie pracowników 


ze wszystkimi Żandarm zaznajomił się z Bezdie- 
tnym i oświadczył, iż musiał go gdzieś widywać, 
ponieważ przypomina go sobie. 


wydobył z kieszeni browning, Strzelił parę razy w 
Kowalczuka, kładąc go trupem na miejscu, poczem 
rzucił się szybko ku drzwiom, chcąc uciekać, lećz 
tutaj zagrodzili mu drogę Szapował i Szulkiewicz. 
Strzeliwszy do nich kilka razy Bezdietayj wybiegł 
z mieszkania na podwórze, skąd przedostał się na 
ulicę i zbiegł. Przyczyny całego tego zajścia nie 
są dotychczas znane. Sian obu ranionych jest na- 


nowa placówka handlowa, ‘dalszy ciąg akcyi mają- 
cej na ćeiu u$amodzielnienie ekonomiczne kraju. | 
Powstanie jej ma szczególniejsze znaczenie dla na. 
szego kraju, gdzie brak tego rodzaju przedsiębior- 
stwa oddawna a bardzo żywo dawał się odczuwać. 
Jest to pierwsza krajowa „Hurtownia owoców! pod 
firmą S. Nowicki i Ska (Warszawa ul. Widok M 3). 
Zadaniem hurtowni będzie pośrednictwo między 
właścicielarei sądów a handlaini owocowymi. Fir- 
ma powstaje w warunkach, dających zupełną rę- 
kojmię moralną i materyalną, to też doniosłość te- 
go przedsiębiorstwa łatwo ocenić przyjdzie każde- 
mu, kto kiedykolwiek doświadczył na sobie, z ilu 
tu trudnościami, szacherkami i wybiegami walczyć 
musi właściciel sadu, zanim produkt swój umieścić 
zdoła na rynku. 


keye ogrodniczą podolskiego Tow. rolniczego, któ-| 
rej energiczny prezes, p. Baranowski, zdołał zapo- 


cami podolskimi, nie ustępującymi nieraz w ni- 
czem owoćom krymskim. Za jego inicyatywą i sta- 
raniem urządzane były w Winnicy, w czasie wy- 
staw rolniczych, pokazy pakowania owoców prze- 
znaczonych na wywóz. Dotąd jednak sekcya ogra- 


wyszukiwania rynków zbytu. 


poczęło śtirania w ministerstwie oświaty o udzie 
lenie na rok bieżący następujących zapomóg: 
54,060 1b, na budowę nowych szkół, 6,800 rb. na 
urządzenie 34 nowych kompletów w szkołach już 
istniejących,.6,630 rb. ma utrzymanie personelu na 


cs atnio nadużyciach brali faworyzowani 
p. Ruchłowa nacyonaliści i prawicowcy... 
Co za ironia losu! 
Przed paru.laty właśnie faworytów 


Szkoły te będą założone w następujących miejsco- 
wościach: w Wolicy, Teleszówće, Spendówce, Fa- 


zarząd ziemski] ząwarł z moskiewskiem biurem u- 
rządzeń telefonicznych E. Englunda umowę na bu. |ktorów nacyonalizmu! 
dowę Sieci telefonicznej w powiecie radomyskim. 
Osoby prywatne, któreby zechciały otrzymać połą- 


pośrednictwem radomyskiego zarządu ziemskiego 
do biura urządzeń telefonicznych; termin składania 
deklaracyi upływa d. 1-g0 sierpnia r. b. 

B.uro zobowiązało się oddać telefony do u- 
żytku ziemstwa i abonentów w d. 15 listopada r. b. 
z wyjątkiem linii Radomyśl—Brusiłów i Radomyśl — 
Korystyszów, których budowa, w razie absolutnej 
niemożności otrzymania w śwoim czasie słupów, 
zostanie ukończona d. I-go czerwca 1914 T. 


podobać rewizorowi urzędników. 


Jankowski. Budował on w czasie wojny 


bieżążym przy oddztałśch i szkołach rzemałeślni- 
czych systematycznych wykładów dla dorosłych 
rękodzielników. i 

— Szkolnictwo w pow. kijowskim, Minister- 
stwo oświaty powiadomiło gubernatora kijowskie- 
go, iż starania kijowskiego ziemstwa powiatowego, 
o otwarcie na przedmieściu Szulawće wyższej szko- 
ły początkowej będą uwzględnione w tym tylko: 
wypadku, jeżeli ziemstwo opracuje plan sieci szkol- 
nej w pow. kijowskim i włączy do tego planu 
szkołe na Szulawce. 

— Z lipowieckiego zarządu miejskiego. Nie- 
dawno grono pracowników lipowiećkiego zarządu 
miejskiego złożyło gubernatorowi kijowskiemu skar- 
Tę na postępowanie urzędnika tegoż zarządu Kon- 
stantinowskiege, któręgo oskarżają o Szereg fał- 
szerstw, nadużyć i wymuszanie pieniędzy, Guber- 
nator kijowski po rozpatrzeniu powyższej skargi 
polecił prezydentowi małasta zażądać od Konstanti- 
nowskiego wyjaśnień. 

— Rewizya zarządu ziemskiego. Wydelego- 


gu i2 lat zaprowadził, że mimo swojego 


działu służby drogowej 


drwa skarbowe. 


dla sprawdzenia rachunkowości lipowieckiego za: 
rządu ziemskiegogczłonek rzeczywisty kijowskiego 
gubernialnego zarządu do Spraw ziemskich i miej- 
skich Woronowskij dokonał rewizyi pomienionego 
zarządu i stwięrdził szereg nieprawidłowości w 
prowadzeniu rachunków i kilka wypadków niepra- 
widłowego a$ygnowania na potrzeby budowlane 
ziemśtwa. 

— Malwersacya. W Radomyślu urzędnik 
pocztowy Konfietnikow zapomocą fałszerstwa o- 


pod przewodnictwem wiceministra. Ale 


malwersacyc z drwami itd., itd. 


— Morderstwo na stacyl Gwietkowo. Przed 3 GRAN 
kilku dniami na staċyi Cwietkowo niejaki Bezdie |tarz p. Jankowskiego niejaki Skaczkow. 
konduktora  Szulkiewicza i kelnera  Szapowała. 
Wczoraj włąśnie w zarządzie kolei Południowo-Za- 
chodnich otrzymano następujące szczegóły wypad- 
ku. Wieczorem dn. 22 maja do mieszkania praco 
wnika kolejowego Kobelskiego przyszli Szulkiewicz 
i Bezdietnyj, z którymi Kobelskij niedawao Się za- 

Niezwłocznie po przyjściu posłano po wódkę | Kiem zapomniał „ą 
poczem rozpoczęła się pijatyka. Gdy wszyscy trzej 


kolejowych Ostrouchowa i Szapowała. Witająć się 
aiósł straty 1,298 rb. 27 kop. Z chwilą 
kiedy to oskarżenie zostało sformułowane 


Na te słowa Bezdieinyj zerwał się z miejsca, 


do dymisyi się podał. 


I8 marca b. r. 


der ciężki. rowszych wyroków na urzędników oddanych 
paneas Sa aSa tanan pod sąd, owo tysiącrubiowe „nadużycie władzy"! 

| na sądzie upadło. Po przesłuchaniu pię:iu 

i świadków ze strony oskarżenia (obrona nie 
Hurtownia owoców. Į wzywała ani jednego) prokurator Oznajmił, że 


Przed kilku dniami powstała w Warszawie 
wania manifestu. 


już jest przyjęta. 


Pierwsze próby ułatwienia właścicielom sa- 
dów na Rusi zbytu owoców podjęte były przez se- 


rodcówo... 
znac kupców warszawskich i petersburskich z owo- 


St. J. 


s 
niczała swoją działalność w tej dziedzinie tylko do K R 0 N l K A. 
Kaliandatzyk, 
Dziś 29 (1x) Teodozyi P. M. 
Jatre 30 (r2) Feliksa. 


Wich$d Błońda o godz. 3 m 51. 
Zachód żleńta e gedz 8 m. 07. 
Długość śni godz. 16 m 16. 


Organizacyą hurtowni owoców, seśćya T-wa 
rolniczego jako taka zająć się nie maoże — natomiast, 
sekcya mogłaby zapoczątkowsć organizacyę zwią- 
zku wiaścicieli sadów, którego pierwszem zadaniem 
byłoby otwarcie hurtowni owocowej. 


Jeden z wielu. 


Kalendarzyk Historyczny. 
il czerwca m. sta 
e w ciągu oatatnich paru miesięcy pisma Bou pCO AEE podanie IG 
miejscowe i zamiejscowe przepełnione były 
szczegółami nadużyć kolejowych, wykrytych 
dzięki wypadkowi, które trwa ły oddawna i ra. 
raziły skarb na dotkliwe straty materyalne. 
Wśród szeregu sprawozdań o tych nadużyciach 
zanotowaliśmy krótką pogłoskę, jakoby p Ła- 
wrów wysoki dygnitarz kolejowy, który już raz 
w r. 1910 rewidował z ramienia ministerstwa 
koleje Południowa:Zachednie, zakomunikował 


tockiego. 
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Historya ta przypomina nam sprawę in- 
ną, bezpośrednio związaną z polityką polako 
czenie, winny składzć odpowiednie deklaracye za|żerczą ministerstwa komunikacyi Jest to spra- 
wa, której epilog nastąpił przed kilku tygo- 
dniami, a która wynikła bezpośrednio z „res 
wizyi* p Ławrowa, a raczej nietyle z rewizyij 
ile z donosów gorliwych, a chcących się przy- 


Na kolei Południowo:Zachodniej służył 
przez lat 37 rodak masz, inżynier, p. Janusz 


ckiej kolej Besarabską; przeniesiony zaś potem 

— Popieranie drobnego przemysłu. Kijowskijprzez br. Wittego na zaczelnika dystąnsu ke = 
gubernialny zarząd ziemski zwrócił się do zierastw |dyczowskiego tak sę odznaczył i taki wzorowy 
powiatowych z propozycyą zorganizowania w roku|porządek w. gospodarce swego dystansu w cise 


skiego pochodzenia“ został mianowany za cza- 
|sów Niemicszajewa na wysokie stanowisko na- 
czelnika brzęskiego, a potem rówieńskiego od: 


Ale o „polskiem pochodzeniu* wysokiego; 
urzędnika nie zapomnieli „najserdeczniejsi*. 

I kiedy przyszedł czas potemu—było to 
właśnie wtedy, kiedy delegowani przez p. Ru- 
ckłowa panowie Ławrowowie robili na kole- 
jąch porządki, wymiatając „obcoplemienne śmie- 
cia*—possły do p. Ławrowa donosy, jakoby: 
popełał p. Jankowski cały szereg nadużyć, 
z których najjaskrawsze było to, że... kradł 


Naturalnie—wypadło p. Jankowskiego poż 
ciągnąś do odpowiedzialności. Na znaczniej” 
szych urzędach jest to procedura dość skom 
plikowana, więc zasiegnięto najpierw opinii 
p. Niemieszajewa. Ten, jako bezpośredni 
zwierzchnik p. Jankowskiego, wypowiedział się 
stanowczo przeciwko pociąganiu go do odpo- 
wiedzialncści sądowej, znając jego nieposzlako- 
waną uczciwość, a co więcej taką samą opinię 
ferowała rada ministra komunikacyi, urzędująca 


p. Ruchłowa dcść bzło śledztwa p. Ławrowa... 
Uddano p. Jankowskiego pod sąd—za ła- 
pownictwo, wożenie pasażerów „bezpłatnych”, 


I cóż wykazało śledztwo wądowe?.. Donos 
sy były podpisywane przez jąkiegoś Najdieno- 
wa. Okazał» się przedewszystkiem, że jest ta 
ligura mityczna. Natomiast w toku śledztwa 
wystąpił jako główny oskarżyciel były sekre- 


Skaczkow przed paru laty za protekcyą p. 
wrowa dostał się na stanowisko pomocnika: 
komigarza policyi do Baku. Ten stróż moralnos 
ści publicznej za... fałszerstwo i  defraudacyę 
pieniędzy skarbowych dostał się do więzienia. 
Badany powtórnie już w więzieniu przez sę* 
dziego śledczego w sprawie p. Jankowskiego, 
odmówił zeznań pod pretekstem, że już o wszyst- 


Iani świadkowie też niewiele dostarczyli 
materyału. Dość, że po skrupulatnem śledztwie 
dało się zaledwie skonstruować oskarżenie o 
nadażycie wiadzy, skutkiem którego skarb po- 


dze zażądały od p, Jankowskiego podania się 
do dymisyi, co przecież, jak to było jasne od 
początku, bzło celem całej afery. P. Jankowski: 


Ale przyszedł sąd. Sprawa znalazła się na 
wokandzie wyjazdowej sesyi kijowskiej izby są- 
dowej bez przedstawicieli stanów w Łucku, dnia 


Pomimo pamiętnej odezwy  Rucłłowa, 
w której żądał od ministra sprawiedliwości sue 


nie uważa za możliwe popierać oskarżenia, izba 
zaś p. Jankowskiego uniewinniła—bez zastoso- 


Kiedy jędnakże po wyroku uniewinniają- 
cym p. Jankowski sprobował coinąć swoją dy: 
misyę, okazało się, że dymisya i oskarżenie nip. 
mają wprawdzie nic wspólnego, lecz... dynisyń, 


Tak załatwiono się z urzędnikiem, który 
37 lat życia strawił na uczciwej pracy, którego 
grzechem jedynym było „polskie pochcdzenie*. 

Tak zakończyła się sprawa jednego 
4 wielu uczciwych pracowników  polakich, 
jeden z etapów kampanii nacyonalistycznej na 
kolejach pcłudniowo-Zachodnich. Zatruła życie, 
odebrała chieb niejednemu, lecz, pomimo ggo: 
dnych us.łowań, oczernić nie potrafiła dobrego 
imienia. Natomiast raz jeszcze stwierdziła 
w tej—jednej z wielu— sprawie, jakiemi kiero- 
wana byia pobudkami, jakiej miary etykę sto- 
gowano do szykąnowanych i usuwanych „ino- 


skom polskim pod dowództwem Jakóba Po- 


31 maja o g. 9 rano odbędzie się uroczysta 
pierwsza Komunia św. dzieci, wieczorem zaś o 
g. Ów. na zakończenie Majowego Nabożeń. 
stwa bedą odprawiane nieszpory z wystawie- 
niem Najśw. Sakramentu 2 czerwca, w nic- 


p. ministrowi, że znaczny udział w wykrytych |dzielę, na uroczystość Zesłania Ducha św. w 


przez |kościełe św. M kołaja rozpocznie się czterdzie: 


stogodzinne nabożeństwo, które trwać będzie 


przez niedzielę, poniedziałek i wtorek, W cią: 
tych |gu tych trzech dni Przenajśw. Sakrament wy 


uczycielskiego w drugiem półroczu r. b. i 5,066 rb.| wsadżeno gwałtownie ma urzęly kolejowe, ajstawiony będzie dla publicznej adoracyj, dia 
na utrzymanie 4 oddziałów rzemieślniczych, oraz|ten sam p. Ławrow przy rewizyach wykrywał|ubłagacja Boga o potrzebne łaski, o dobre uro- 
pożyczki w sumie 136,490 rb. na budowę śzkół.|cale szeregi „nadużyć*, popełnianych przeż|dzaje i odwrócenie wszelkich klęsk od ludzi. 
obcoplemięńców, których naturalnie zaraz usu-:|W tym czasie będą wygłaszane kszania 2 razy 
wano, aż tu i ci, których dla rzekomej „sa-|dzięnnie: podczas sumy o g. Ir i—nieszporów 
stowcu, Bezuglankach, Siwerce, Małej Olszance, |nacyi* stosunków forytowano, kaniebnie pokła- |o g. 6 wieczorem 
Borowej, Sidorach i Doroszynce. dane nadzieje zawiedli i bardzo przykładnie — 2 Koła koblet. Komitet, organizujący 
— Telafony:w pow. radomyskim. Radomyski|i umiejętnie—kradlj.. Fatalna historya i jakżejlętnisko dla przepracowanych kobiet, wobec 
przykry zawód dla wszelkiego rodzaju prcte- |mastających upałów postanowił przyśpieszyć 


wyjazd letniczek, który nastąpi d. 14 czerwca, 
komiiet zwraca się więc z gorącą prośbą da 
szanownej publiczności o ofiary w postaci pie- 
mędzy, zuoszotej odzieży, obuwia, pościeli 
i t. p. Komitet poleca także kardydatki na tak 
zwane półkolonie, mianowicie nauczycielki, bo- 
By, krawcowe, gospodynie, które ofiarowują 
parę godzin pracy dziennie za utrzymanie i 
małe wynagrogzenie pieniężae. Łaskawe ofer: 
ty i datki uprasza się nadsyłać do biura Koła 
kobiet, ul. Fuadukłejowska 26 m. 1 w dziedziń- 
cu. Tamże dyżury pań komitetówych we wior- 
ki, czwartki i soboty od g. 1—2. 

— Nowe glmnazyum. Grono osób za- 


ture- 


klasyczne dla kobiet na, wzór istniejącego gim-| 
nazyum Żekuljnej z wykładami łaciny i innychj 
przedmiotów w zakresie programu gimnazyów: 
męskich. 5 


„pol- 


Komitet naukowy kijowskiego instytutu ban 
dlowego opracował przepisy o dopuszczaniu 
|„osób postronnych“. do egzaminów państwo- 
wych przy komisyi egzaminacyjnej. Jednocze= 
śnie komitet podejmie starania w ministerstwie 
przemysłu i handlu, ażeby wolaym słuchaczom- 
żydom starszego semestru zezwolono na zdawa- 
nie egzaminów przy komisyi egzaminacyjnej, ja« 
ko „osobom postronnym*. Obydwa te projekty 
zostaną rozpatrzone przez radę kuratorską w 
dniu 30 msja, a następnie złożone zostaną da 
zatwierdzenia ministra przemysłu i handlu. 

— W sprawie wydzierżawisnia egrodu 
kupleckiego. Wczoraj o g. a po południu pod 
przewodaictwem gubernatora odbyło się po- 
siedzenie kijowskiego gubernialnego zarządu do 
spraw miejąkich i ziemskich. Pomiędzy innemi 
rozpatrywana była skarga kijowskiego klubu 
właścicieli domów na uchwałą kijowskiej rady 
miejskiej z d. ro maja r. b, dotyczącą wy- 
dzierżawienia klubowi kupieckiemu części ogro« 
du miejskiego wrsz z zabudowaniami. Po dłuż= 
szej dyskusyi zarząd przyszedł do wniosku, że 
wobec odnośnych wyjaśnień senatu w sprawie 
wydzierżawiania nieruchomości miejskich towa- 
rzystwom i osobom prywatnym, kwestye tego 
rodzaju, jako czysto gospodarcze, należą do 
wyłącznej kompetencyi rad miejskich. Wskutek. 
tego zarząd postanowił uchylić skargę klubu 
właścicieli domów. 


— Powolność aparatu prawodawczego. 
Wczoraj z ministerstwa komunikacyi na ręce 
naczelnika kolei Poł.-Zachodnich nadszedł tes 
legram, w którym wyrażono pomiędzy iunemi 
obawę, iż Duma Państwowa nie zdąży przed 
d. 1-gm lipca rozpatrzyć budżetu ministerstwa 
komuobikacyi Wobec tego ministerstwo prosi 
naczelników o zakomunikowanie, jakie kredyty 
są niezbędne dla prawidłowego funkcyonowa- 
nia koiei w ciągu lipca i sierpnia r. b, na wy* 
padek jeżeli preliminarz rzeczywiście nie zosta- 
nie do tego czasu uchwalony. Jeżeli przewidy- 
wania ministerstwa sprawdzą się, wówczas ko- 
lej Poł.-Zachodnia znajdzie się w położeniu o- 
gromnie kłopotliwem, ponieważ preliminarz te- 
goroczny zawiera w sobie szereg nowych pozy- 
cyi jako tô: budowa dworca kolejowego, do-. 
datki do pensyi pracowników kolejowych, bu- 
dowa linii Kijów—Padół, rozszerzenie węzła 
kijowskiego, i t. d. 

— Z politechniki. Dziekani inżynieryj 1- 
go i mechanicznego wydziałów politechniki ki- 
jowskiej ogłosili rozkład egzaminów  sierpnio: 
wych, które rozpoczynają się dnia 20 sierpnia. 
Zapisy na egzaminy będą się odbywały: na 
wydziale inżynieryjnym dnia 19 sierpnia od 
ro rāno do r-ej po południu i dnia 2o-go od 
10-12 w południe; na wydziale mechanicznym 
16, 17 i 19 sierpnia od godziny Io rano do 
g- 2-cj po poł. 

Obrona projektów na wydziale inżynie 
ryjnym odbędzie stę jutro. Do obrony zapisało 
się 48 studentów. 

— Uregulowanie cen. Policya zażądała 
od wszystkich właścicieli hotelów i restauracyi 
przedstawienia cenników hotelowych i restau- 
racyjnygh. Ceny za pokoje i za potrawy mają 
być zwiększone nie więcej niż o 50 procent 
Nowa taksa ma być obowiązkowo umieszczana 
we wszystkich lokalach hotelowych i restaura: 
cyjnych. 

— Wycieczka włoska. Departament po- 
licył zawiadomił gubernatora kijowskiego, iż 
niebawem odwiedzi Kijów wycieczka wioska, 
złożona z 29 osób, z syndykiem (prezydentem) 
m. Turyu p. Rossim na czele. Wycieczka 
obecnie znajduje się w Petersburgu, przyczem 
zamierza zwiedzić Kijów i Moskwę, 

— 0 Interpretacyę testamentu. Wyko- 
nawcy testamentu ś. p. G. Hiadyniuka p: I 
Rozow i R. Zdanowski w specydlnem podaniu 
zwrócili uwage rady miejskiej, iż w testamen- 
cie swym G. Htadyniuk przezaaczył na budowę 
żłobka dla dzieci 60,000 ra, na utrzymanie zaś 
takowego procenty od pozost.łego po likwidacy: 
masy spadkowej kapitału, które jak się obecnie 
|okazuje wynosić będą z górą 30 tys. rb. rocz. 


dla 


Ten 
La- 


zaś, 
wia- 


sum, wykonawcy woli zmarie go doszli do wnios 
ku, iż musiał się on pomylić lub po prostu nie 
był dostatecznie uświadomiony co do kosztów 
budowy tego rodzaju instyiucyi, które wraz z 
urządzeniem wewnętrznem dosięgną 169 tys 
rubli. 

Nie chcąc decydowzć w tej kwestyi i brač 
na siebie odpowiedzialności, tembardziej iż żło- 
bek na mocy testamentu przejść ma pod zarząd 
miasta, wykonawcy testamentu pros:ą rade 
miasta o rozpatrzeniu i powzięcie decyzgi w tej 
sprawie. 

— Statystyka epidemii. Wedlug danych 
wydziału zdrowia publicznego zarządu miej- 
skiego, w ciągu ubiegłego tygodnia było w 
{mieście 3 wypadki tyfusu plamistego (w tygo- 
dniu poprzednim notowano 10), z powrotnego 
(poprzednio 1), 1—ospy (5), 16 dyfterytu (26), 
18 szkarlatyny (38), I2 odry (28), Ó kokluszu 
(17), 1 dysentergi (4). Jak widzimy, ilość wszy: 


woj- 


— Z paratil św. Mikołaja. W piątek d.|stkich zasłabnięć zakaźnych znacznie się zmniej- 
szyła. Wypadków tyfusu brzusznego nie no-|mennik, Cb. Smulanski, G Berezpwśkt. 


towano wcale. 


ò w è 
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mierza ufundować w Kijowie drugie gimdazyumi 


— Z kijowskiego instytutu handlowego: 


nie. Wobec takiego stosunku przytoczonych. 


— Ustąpianie. Prezydent miasta H. Dja- 
kow uzyskał zezwolenie na ustąpienie ze stano» reje 
wiska korespondenta głównego zarządu stadnina | Ławęemjewa, B, Chotinsk:, J} GIUszA%. í 


państwowych na gubernie kijowską, na którem 
pozostawał od lat zo. 

— Sźssowanie gub. zarządów ziemskich. 
Na skutek wniosku jedoego z ziemstw półno- 
cnpch, gubernater kijowski z polecenia min'- 
stersiws spraw wewnętrzaych zwrócił się du 
kijowstizgo ziemstwa gubernialnego z prośbą 
o opinię w sprawie skasowania gubernialnych 
zarządów ziemskich. 


-Z SADU WOJENNEGO. Wćczoraj w ki- 
jowskim sądzie okręgowym rozpaczęło SĘ rorpo- 
znawanie sprawy dymisycnewanego porucznika M, 
Zworskiege, oskarżonego o defcaudacyc 1244 rb. 
podćzes pełnieńia w r. r908 obowiązków skarbni- 
Ka 5-ej brygady artyleryi. Oskarżony nie przyznał 
się do winy, twierdząc, iż była tro nie defraudącya, 
lecz omyłza w rachunkowości, ponieważ nie umiał 
on wogóle prowadzć catnunków i książek. 

„,. Ogłoszenie wyroku odroczono do dnia dzi- 
siejszego. 

— „BANK* W. TERESZCZENKI. Jak się o- 
kazuje aierę z „bąnkiem* pod głośną firmą W Te- 
reSzczenko w Petersburgu zorganizowali M. Feier, 
W. Jurowicki i Gankin, którzy zaangażowali dg 
śpółki niejakiego W. Tereszczenkę w celu zdo- 
bycia sobie firmy, któraby wzbudzała zaufanie kli- 
jehtów. Przy pomocy S Tema i Ch. Szeinkmana 
spółka zdążyła sprzedać ulbrzymią ilość promes. 
Palicya skonfiskowała wiele listów . i dokumentów, 
kompromitujących ośzukańczą spółkę, 

— Z DNIEPRU. Woda w Dnieprze i jego 
dopływach stale opada. W ciągu tygodnia ubyło: 
w Smoleńsku — x werszek, w Mohylowie — 2*/, 
w., w Rzeczycy — 5'/, W. w Łojewie — 4 w; w 
Kijowie — g1/, w, w Kremieńczugu — g'/, W., w 
Ekaterynosłkwiu — 8 w, w Aleksaadrowsku — 
10', w. w Chersoniu — ą!/4w, w Hom!u — 3*/, 
w. w Nowogrodzie-Siewięrskina — 1'/, w., w Czer- 
nihowic — 3 w, w Borysowie — 5%, w., w Bo- 
brujsku — 61, w, w Mozyrzu — 5lfa w, w Pin- 
sku — rv, w. w Wozaiesieńsku — rw. i w Mo- 
hyłowie — a w. 

— TOPIELEC. W pobliżu przystani wycią- 
gnięto z Dniepru zwłoki Okonnyja, który w dn. 23 
b. m. utonął w pobliżu yacht-klubu, 

— ZAMACH SAMOBOJCZY. W domu M 
1a przy ul. Laboratornej zażyła trucizny 18-letnia 
E. P. Pogotowie odwiozło ją do szpitala. 

— NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. Na W. 
Wasylkowskiej konie przejeżdżających urzędników 
5go batalionu saperów, przestrasżywsty się czegoś, 
zaczęły ponosić, przyczem obaliły Z. Topolenko. 
Poszkodowanej pomocy udzieliło Pogetowie. 

— POZARY. Onegdaj z przyczyny niewia- 
domej wszczął się pażar w drewnianej oficynie 
przy al. Borszczagowskiej Ne 158. Ogicń Śbhł 4 


jednej chwili cwły budynek a następnie przerzucił 


sie na sąsiednią szopę. Ogień został umiejscowio- 
ny przez przybyłą straż ogniową. 

Wczoraj rano z powodu złego urządzenia ko- 
minów wybuchł pożar w dommu Ne 13 przy ul. He- 
lenowskiej, Ogień prędko stłumiono. 

— OFIARA DNIEPRU, Wczoraj z rana w 
pobliżu Czartoroja kąpało się kilku przybyłych ło- 
diią z Kijowa pracowników restauraćyjnych. Je. 
den z nich, kucharz hotelu „Drewniaja Ruś”, A. 
Czernienko, lat 35, odpłynął daleko od brzegu i 
prawdopodobnie wskutek skurczu mięśni zaczął ta- 
nąć. Wyratować nieszczęśliwego nie udało się. 
Zwłoki dotychczas nie zostały odnalezione. 

— ZAGADKOWE OTRUCIE. Ofiary zagad- 
kowej zbrodni przy ul. Diechtlerowskiej, © której 
pisaliśmy wczoraj, umieśrcżone w Szpitalu Ale- 
ksandrowskim, znajdują się w sianie niebezpiecz= 
nym. Okazuje się, iż oprócz dziewcząt, Skosztował 
owych cukierków jeden z robotników K, Fedor- 
czuk, Zwiócił się on zapóźno o pomoć lekarską i 
po kilku godzinach zmarł. Policya odszukała owe- 
go żołnierza, Cbudiakows, który dał chłopakowi cu- 
kierki dla doręczenia dziewczęiam. Utrzymuje on, 
iż cukierki te nabył w sklepiku przy ul. Dmitrow- 
skiej i że nie wiedział o tem, iż są one trucizną. 
Lecz stwięrdzono, że chłopak Carenzo otrzymal od 
Chudiakowa jeszcze buteleczkę z jakimś tłustyna 
płynem. Faktowi temu Chudfakow zaprzecza. ` 

Sledztwe dalsze w toku. 


$iuletyn kijawskiej stacyi meteorologicznej. 


Patz 28 maja (10 czerwca) 1913. 
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a rana pe ppl więńz. 

Temp. pow, wedl. Cels. 20,2 27,8 18,6 

Barumctr przy O° w mma, 7437 7425 942,0 

Stop. wilgotności w proc. gi 45 48 
Kier.) szybk.miatru (wstm.) O  Połdź, PłnŻ; l 
Chmur, weśł. xo-ttepn. 8ysi, 3 7 ji > 

llsść opadów w ww, — S = 


sd g. g-ej wiedz. 

ds g. 5-€j wier 
Najw. temper. powierza w elage doby . 28,3 
Najniższa . ź ~ Š è . 
Przeciętna temper. paw. w fiagu deby  , (222 
Wielol, przed, temp. Pew. w Giagu doby . 

Ogólny stan pogody w Rosyi europej. 
akiej z rana ma podstawie telegramu głównego 
Obserwatoryum firycznęgo! 

Deszcze spadły w Rosyi półnotnej. Tem- 
perątura wyższa od normalnej w Rosyi południo- 
wej, niższa — w półaoinej. 

Pogoda spodziewana: ciepło umiarkowane na 


ipółn. zachodzie i zachodzie, ciepło w pozostałych 


rejonach; deszcze na półn. zachodzie i zachodzie 
oraz miejscami na półu. wschodzie, wschodzie i w 
fentrum. 


Z teatru i muzyki. 


Z operetki. 


Wobec powodzenia, jakiem się cieszy ope- 
retka „Suzi“ w Petersburgu 1 za granicą, dyrektya 
foszćzącej w naszem mięście operetki peterfbur- 
skiej zamerza wystawić ją w ciągu 6-clu dni z 


| rzsdu. 


Dziś d. 29-g0 maja.pa raz pierwszy melodyj- 
na operetka Lehara „Miłość cygańska“. Rolę Ilony r 
wykona p. Potopezina,. 


nna 


PRZYJECHALI DG KOWA 


Hotel Oonłinenta!: pp. M, ks. Galityn, R. Kic» 
workow, E. Lanśbcerg, E. Solakrup, S. Solakrup. A. 
Mortnśre, J. Tronkua, K. Głekler, S. Trapeznikow, 
B. Bernae, A. Btm*, A. bar. Mas, K. Petre, M. Wein- 
teb, P. ks. Golicyna. 

Hlotat Hłmngois: pp. W. Bylina, J. Kruszyń- 
ski, 5, Uziembło, A Romanowski, S. lakowicki, L. 
Janicz, M. Pachulski, W. Ozierecki, J. Zapartowicz, 
O. Sołomonowski, M ]egorowa, O. Jegotowa, D, 
Rapoport, W. Luba Radziraiński, W, Kwiatkowski. 

Hote? Ermitage: pp. ]. Jurkowski, L. Oriesz- 
kowe, S. Retuński, M. B'ęłoterkowSki. | 

Hotel Hidayniwec: pp. M. Prelgtow, A. Kar- 
daszęnko, M. Airyniewa, W. Orzozówski, A, Gaba- 
jewa, K Rynkiewie:. A. Mierzwiński, br. Gusz- 
czynński, M, Hofman, |. Wastljew, W. RT 

śiotel Praga: pp. J. Kowalew, L. Nikitina, N, 
Klein, P. Sokołowsks, J. Francel. 

Botel Umiwarsai: pp. S. Fawłowa, L. Dubson, 
B. ks. Gedroyć, F. Frelich, P. Braker, A. Flanzor, 
|. Kulinicz. A M r 

Palasi-Hôtel: pp. W. Andrejew, S. Lipegkij, 


L. Mitin, S. Szyszłow, G. Zabołotniuk, D. bar. Me- 


jendorf, S Szostkiewicz, H Szostkiewicz, K Be 
rens, A. Birkin, A Foczynalin, A, Trypolski, J. Gle- 
zer, M Epsteia, Ch. Szwarcman, A. Jasinowski, M. 
Rogiński, M Witkind, G. Sakowicz, A, jd, R. 
Wułlich, Z  Aguszewicz, M, Beim, . Sple- 


tester. eiea 
Grand-Hôiel Imperial: pp. M. day, i. Wein. 
isztok, W. Zukerman |. Dubowiek, l Nitakow 
mi A he 


|skz, S. Monastyrsti, Ch. Żornieka, A* 
Bałatrowska, M. Pałoński, A. "Wąszqjow 


. Śmirn 
Hotel Kosyo: po. | Rudakew, A. > GW, 
M. Rrketian, W. Pankiu, H. Lichnik, E. Niemirow. 
ski, H. Za.emba, F. Małecki, ga. W H. 
Kobylańska, P. Zasorajko, ŚW r H. 


AMEA 


Ś ola, d 29 maja (11 czerwca) IGQz3 r. 
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List do kzdakcyi. 
Szanowna Redaktyo! 


Uprzejmie proszę o umieszczenie w poczyt- 


nem piśmie swojem następującego iistu. í 
Frzy pośredniczeniu w zawarciu pewnej tvan- 


zakcyj udało mi się pozyskać na Cele dobroczynne 


24% rb., które, przesyłając do Szanownej Redakcyi 
„Dziennika Kijowskiego" uprzejmie proszę rozdać 
w następujący sposób: 

1) Dia zakładu rękodzielniczego panny Stefa- 
nii Popiawskiej w Kijowie 50 rb. 

2) Dla Homelskiego Rt-Katolickiego T wa 
Dobr. przez księdza proboszcza ]aczejko w Homlu 
5o rubli d 

3) Dla biednych rz.-kat. wyznania m. Białej 
Cerkwi na ręce miejscowego księdza proboszcza 
łuszczka 5o rb A: aż 

4) Na rece p. Konstancyi Obniskiej: a) na 
wpis dia biednego ucznia U. (w Żytomierzu) 75 rb., 
by dla rodziny M. T. 25 3b 

Przepraszając Szanowną Redakcyę za kłopot 
łątzę wyrazy prawdziwego poważania 


Karol Obniski, 


Dramat rodzinny. 


We:oraj o godz. g-ej wieczorem w domu 
Ne 4 przy ulicy Kudriawskiej w mieszkaniu szt.-ka- 
ptana Leonidasa Światopołk-Mirskiego, adyutanta 
pułkowego 166 rówieńskiego pułku piechoty naiało 
miejsce następujące krwawe zejscie. 

Szt.-kapitun Światopołk-Mirski przed dwoma 
laty ożenił się z p. K. Kożewnikowównaą. Pożycie 
maulłeńskie tej pary nie należało do tzczęśliwych. 
Małżonkowie niejednokrotnie rozstawali się i pod 
nosili kwestyę rozwodu. Jednakże nieporozumienia 
te zwyklc bywały usuwane i małżonkowie rozpo- 
czynali ponownie życie wspólne. Przed miesią 
čem nastapilo ostatnie ukiego rodzaju pojedna- 
nie i pp. Swiatopałk-Mirścy zamieszkali przy ulicy 
Kudriawskiej w domu Ne4, odnająwśszy jeden z po- 
kol studentowi politechniki p. B. K. Niebawem do- 
szło do nowych nieporozumień: Szt.kapitan zmu- 
szony do mieszkania w obozie, rzadko bywał w 
domu — i podczas swych wizyt zazwyczaj urządzał 
żonie ścteny zazdrości, jak to było i podczas po- 
przednich nieporozumień. 

Wczoraj powróciwszy wiećzorem do domu 
p. Swiatopołk-Mirski wszedł do sypialni żony i po 
krótkiej rozmowie dał do niej 4 wyśtrzały z rewol- 
weru. Dokonawszy krwawcgo czynu sztabs'kapi 
tan wszedł do pokoju studenta i oddająć mu re- 
wolwer prosił go o zawiadomienie dowódty pułku, 
iż on, Światopołk-Mirski, Strzelał do Swej żony 
i zranił ją. Gdy student i służba wpadli do $y- 
pialni, p. Mirska leżała -zbroczona Krwią, jęcząc 
głośno. Niezwłocznie wezwano Pogotowie. Lekarz 
stwierdził, iż jedna z kul przeszyła nieszczęśliwej 
kobiecie lewą rękę na wylot i że 3 kule trafiły 
w pierś w okolicę serca. Te ostatnie rany są bar- 
dze niebezpieczne. Po opatrunku rańną odwiezio- 
no do szpitala Aleksandrowskiego. 

Wkrótce do mieszkania sztabs-kapitana przy- 
byli: dowódća pułkowy i plać-major. 

P. Światopołk-Mirski w oczekiwaniu dowód- 
cy pułku zachowywał się niespokojaie, płakał, wy- 
rażał żal, iż dopuścił się zbrodni, i ucieszył się do- 
wiedziawszy się, że jest nadzięja nratowania życia 
żony: 

Przybycie dowódcy cokolwiek uspokoiło 
p. Śwłatopołk-Mirskiego. Dowódca pufku żabra 
go do obozu pod dozór osobisty. Policya spisała 
protokół o całem zajściu, 

Sztabs'kapitan Swistopoik Mirski ma zaled 
wie lat 26 i uważany był w pułku jako oficer zdol- 
ny. Miał jesienią r. b. wstąpić do akademii sztabu 
generalacga. 


 Telegramy. 


Od naru pomdenino tolazmych i Agamcyi Pi- 
ter siew akiej. 
Kenfarencys ambasadojów. 


Londyn (AP.) Ambasadorowie zebrali się 
wczoraj na naradę. Zadnych uchwał nie po: 
w zięto. 

Londyn (AP). Na ostatecznem posiedzeniu 
konferencyi przyjęta została jednogłośnie nastę- 
pująca rezołucya, wniesiona przez serbskiego 
delegata Pawłowicza: - W celu wypełnienia 7-go 
artyku'u traktatu pokojowego z dnia 17 go 
maja 1913-go roku, delegaci uznali, iż rezultat 
ostateczny łatwiejby został osiągnięty, gdyby 
traktat pokojowy uzupełniony został jedaostron- 
nymi aktami poszczególnych państw. W tym 
eelu postanowiono polecić odnośnym rządom 
jednostronne zawarcie owych aktów oraz za- 
kończyć powiedzenia konierencyi. Przewodni- 
czący na ostatniem posiedzeniu delegat czarno- 
górski Wojnowicz w mowie pożegnalnej dzię- 
kował w imieniu delegatów królowi Jerzemu, 
rządowi angielskiemu i narodowi za przychyl- 
ność i gościnność. Rezolucya przyjęta została 
jednogłośnie. 


Konferencya finansowa. 


Paryż (A?) Pod przewodnictwem Mar- 
gori odbył» się pierwsze posiedzenie komisyi 
finausowej. Rozpoczęto od rozważania projektu 
regulaminu prac Projektowane jest utworzenie 
4 ch podkomisyi technicznych. Podawanie do 
wiadomceści publicznej rezultatów prac komisyi 
dopuszczane jest jedynie za zgodą wszystkich 
państw, uczęstniczących w komisyi. 

Stanczew w imieniu sprzymierzeńców 
wniósł dcklaracyę w sprawie programu prac. 
Zarząd długu otamańskiego przedstawił pi- 
śmienną prośbę traktowania intenesów posiada- 
czy jego z najw'ątszą ostrożnością. 

Podług słów „Temps*, rożważenie kwe- 
styi prawa głosu sprzymierzeńców i Turcyi od- 
łożono do następnego posiedzenia, wobec nieo- 
trzymania przez niektórych delegatów ostatecze 
nych iasirakcyi w tej sprawie. 

Sprzymierzeńcy usilnie domagają się gło» 
sa decydującego dla kadego z 4ch państw. 
Obsiają oni również przy konieczności określe- 
nia zależności pomiędzy przelaniem części długu 
a otrzymaaiem kompensaty wojennej. 

Delcegacys otomąńska wyraziła życzenie 
otrzymania w podkomisyach 3 dh głosów, za- 
miast a ch. Prośba Owa, poparta przez dele- 
gacyę rosyjską, została uwzględniona. 

Następne posiedzenie 30-go maja. 


Desmobilizacya. 


Konstantynopol (AP.) Wobec tego, iż 
niektórzy ambasadorowie nie otrzymali od swo- 


ich rządów  instrukcyi, nie uczyniono żadnej 
remonstracyi w sprawie d:mob.lizacyi armii 
tureckiej. 
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zaprzeczenie. 


Rzym: (AP). Urzędownie zaprzeczono wia- 
damości pofanej przez gazetę „lemps“, jakoby 
Merry del Vall oświadczył biskupom albańskim, 
iż na przyszłość katolicy północnej Austryii 
bedą się znajdowali pod pratsktoratem Albanii, 
a katolry południowej Ałbanii—pod protekto- 
ratem Woch. 


Różne. 


Ateny (AP.) Grecya urzędownie zapropo- 
nowała utworzenie komisyi międzynarodowej 
na wzór dunajskiej. Komisya przebywać po- 
winna na wybrzeżu Epiru, wprost wyspy 
Korfu dla gwarantowania neutralności cieśniny 
Korfu. 


Konfiskata broni. 


Londyn (AP). Broń, skonfiskowana nie» 
dawno w Dublicie, pochodziła ze składu w I Iam- 
mersmith na zachodaiem przedmieściu Londy- 
mu, skąd przewieziono ją na statek, stojący 
w kanale portowym. Policya dowiedziawszy się 
o tem, zarządziła do ór nad składem i zawia- 
damiała policyę irlandzką o dostawie każdej 
partyj. Na składzie znajduje się jeszcze 4 500 
ksrabinów. 


Z lotnictwa. 


Wiedeń (AP). Burmistrz Weiskirchner wy- 
dał wieczorem obiad na cześć Zeppelina. O go- 
dzinie 2 m. 57 z ratum sterowiec „Sachsca* 
wzniósł się i skierował sie w strong Passau. 

Petersburg (AP) Lotnik Sikorski dokonał 
na największym aeraplanie pod nazwą „Bol- 
szoj*, 25-minutowego wzlotu ponad okolicami 
Petersburga. 


Zeppelin u Franclszk' - Józefa. 


Wiedeń (AP). Ic. Zsppelin był na poslu- 
chaniu u cesarza i został zaproszony przezeń 
na śniadanie. 


Stosunki Japońsko-amarykańskie. 


Tokio (AP). Według pogłosek, kwestya 
kalifornijaka będzie rozstrzygnięta w tau spo- 
sób, iż zostanie zawarty specyslny traktat po- 
między japonią a Ameryką o wzsjeranem uzná- 
niu praw własności ziemskiej, 


Goście włoscy w Warszawie. 
Warszawa (AP). Goście włoscy odwie- 
dzili Sienkiewicza i księcia Czetwertyńskiego. 
Š sadanie odbyło się w gmachu rady miejskiej. 
Wieczorem na cześć gości wydany zostzł obiad 

u posła do Rady Państwa— Rotwanda. 


2 izby gmin. 

Londyn (AD). W izbie gmin Asq itb, pod- 
czas drugiego czytania billu o. home-rule'u, 
identycznego z billem, odrzuconym przez izbę 
lordów na zeszłej sesyi, popierał taktykę rządu 
w stosunku do billu. Zaznaczył on, iż bill po- 
party został podczas zeszłej szsyi przez znacz- 
ną większość i oświadczył, że przyznanie auto. 
nomii Irlandyi wywoła przebudzenie poczucia 
odpowiedzialności i ducha tolerangyi Balfour 
wypowiedział się za odrzuceniem bill'u. Głoso- 
wanie odbędzie się dn. 28.go maja. 


Prawa koblet. 


śnie uchwaliła dezyderat o nadaniu kobietom 
praw wyborczych do rad municypalnych. 


Karliśći. 


Logrono (AP) (Hiszpania północna) po 
wiecu w Cuz-Curit kąrliści strzelali do mieszkań: 
ców Casalae Rina. 7 osób ciężko zraniono. 
Aresztowano pięciu. W mieście silne wzbu- 
rzenie. A 


Rozbójnicy. 


Batum (AP). Podczas ścigania bandy roz- 
bójników zraniony został pomocnik naczelnika 
okręgowego podpułkownik Peremienin i zabity 
strażnik. 


Podróż Najjeśniejszych Państwa. 


Petersburg (AP). Z rana raczyli powrócić 
do Carskiego Sioła Ich Cesarskie Moście z Ce- 
sarzewiczem Następcą Tronu i  Najdostojniej- 
szemi Córkami. 


Zgon. 


Petersburg (AP). Zmarł redaktor miesie» 
cznika „lstoriczeskij W.estnik* Szubinskij. 


Nauczanie powszechne. 


Mińsk (AP) Rada miejska uchwaliła 
wprowadzenie w mieście nauczania powsze- 
chnego w ciągu lat 10. 


Sprawa marderców Time. 


Petersburg (AP). Czytanie aktu oskarże- 
nia trwało około godziny. Pod koniec czytania 
podsądni wpadli w stan zdenerwowania. Na 
zapytanie prezesa, czy przyznają się do winy, 
odpowiedzieli twierdząco. Rozpoczęło się bada- 
nie świadków. Zbadani zostali: służąca Time i 
odźwierny domu, w którym mieszkała zmarła. 

wiądek, pomocnik naczeląika policgi śledczej, 
Marszalk, zeznał, iż matka podsądoegó Gej sina 
ra, wzkazawszy adres syaa i Dołmatowa, któ- 
rzy wyjechali do majątku, uprzedziła, iż nie da 
dzą się oni wziąć żywcem. Inai świadkowie 
potwierdzili dane aktu oskarżenia. 

Po przerwie udzielali wyjaśnień podsźd si 
Dołmatow i Gejsmar. Wyjaśnienia ich znajdują 
potwierdzenie w akcie oskarżenia. W toku dal- 
szego badania podgąd:ych wyjaśnione zastało, 
iż mieli oni zamiar zabicia pewnej osoby, nazwi- 
ska której wyznać nie chcieli. 

Pod koniec posiedzenia przy drzwiach za- 
mkniętgch odczytane zostały niektóre dokumen- 
ty. Ogłoszona została przerwa do dnia dzisiej- 
szego. 

Petersburg (AP.) Posiedzenie ranne roz- 
poczęto od badania kelnerów restauracyi, w 
której bywali oskarżeni, zarządzającego hote- 
lu, gdzie mieszkąli oni i właściciela majątku 
Transec, u którego znajdowali się oskarżeni 
po zabójstwie do chwili aresztowania. Transec 
zeznał, że Geismar przez cniy czas był spo- 
kojny, Dołmatow zaś był zdenerwowany i czy- 
tywał informacye pism o zabójstwie. Swiądek 
scbarakteryzował Greismara jako zuchwalca 
niekrępującego się niczem, zaś Dołmatowa, jako 
dobrze wychowanego i poprawnego. —Po zba- 
daniu Transce ogłoszono przerwę. 


Reforma katorgi. 


Petersburg (AP). Nowy naczelnik gió wne- 
go zarządu więzień wyrusza w przyszłym mie- 
siącu w podróż dla dokonania oględzin katorgi 
amurskiej i innych. 

Podróż ta zaejluje się w związku z opra- 
cowaniem projektu prawa o reformie ka- 
torgi. 


' Paryż (Wi) Rada municy.palna jedaogło:|. 


WZ ETNA N "I K K 
Konfiskata. 


Petersburg (AP). Komitet do spraw pra: 
sowych skonfiskował Nr 121 gazety „Łucz“. 


O rozwiązanis Dumy? 


Petersburg (W1.). „Rus Mołwa* donosi, iż minister 


zebrani w Moskwie na uroczystościach Jubileuszo 
wych marszałkowie szlachty m eli zamiar czynie- 
nia starań o rozwiązanie Damy Państwowej 
Utożono odpowiedai sdres, lecz w costataiej 
chwili zamiaru tego zaniechano, ponieważ 
wśród działaczy państwowych nie znalazło się 
osoby, zbliżonej do szlachty, która mogłaby u- 
łatwić doręczenie adresu. Jeduakże inicyatoro. 
wie mają zamiar skorzystania z pierwszej lep- 
szej sposobności, by plan swój  urzeczy- 
wistnić, 


Ćwiczenia wojskowe dla lekarzy. 


Petersburg (AP). W rozkazie do minister- 
stwa wojay ogłoszone zostaly, zatwierdzone 
przez ministra wojny, przepisy o porządku od- 
bywania ćwiczeń wojskowych przez słuchaczy 
wojenno-miedycznej akademii. Słuchacze aka- 
demi niższego stopnia odbywać mają 4-mie- 
sięczną służbę wojskową w czasie wakacyi po- 
między I a 2 kursem akademii. 


Brak węgla. 


Petersburg (AP). Ministerstwo przemysłu 
i handlu wniosło do Dumy Państwowej projekt 
prawa o pozwoleniu, wobec ogromnej droży: 
zny nafty, na wolny od cła dowóz w ciągu 
1 roku węgla zagranicznego wyłącznie dla u- 
żytku kolei rządowych i prywatnych, przyczem 
prawo korzystania z wolnego od cła węgla przy: 
gługiwać będzie jedynie niektórym kolejom, w 
każdym razie za specyalnem pozwoleniem rady 
ministrów. 


Złożenie mandatu. 


Petersburg (AP). Wiceprezydent Dumy 
Państwowej, książę Urusow, w liście na imię 
prezydenta komunikuje, iż składa mandat po- 
selsti. 


Konwencya literacka. 


Petersburg (AP). Minister sprawiedliwości 
przedstawił senatowi, w celu ogłoszenia łącznie 
z przekłądem rosyjskim, tekst konwencyi lite- 
rackiej, zawartej pomiędzy Rosyą a Niemcami, 
zaszczyconej 30 kwietnia ratyfikacyą Najwyższą. 
Kouwencya stanie Się obowiązująca cd d. I 
sierpnia 1913 roku. 


Ministrowie a wystawa. 


Petersburg (WŁ). Wszyscy ministrowie 
powrócili do Petersburga. W otwarciu wystawy 
w Kijowie nikt z nich udziału nie weźawe. Nie 
jest również przewidywane, by któryś z mini- 
strów miał wogóle przybyć do Kijowa dla 
zwiedzenia wystawy wszechrosyjskiej. 


Różne. 


Pottopawłowsk (na  Kamczatce) (AP) 
Przybyły kanionierka „Mandżur* 
ochotniczej „Czintafus i „Bojarin*. 


(Ud Agencyi Petersburskiej). 
Duma Państwowa. 


, Posiedzenie z d. 28 maja. 


Przewoduiczy Rodzianko. 

Na porządku dzienuym ogólne debaty nad 
preliminarzem budżetu ministerstwa sprawie- 
dliwości, 

Czchenkeli  kontynująch rczpoczętą 
wczoraj mowę, przytacza przykłady z praktyki 
senatu, i dowodzi, że senat w wyjaśnieniach 
swych często znajduje się w sprzeczności z sobą, 
albo rozszerza ramy praw obowiązujących 
albo prawa te zupełnie ipaoruje. Następnie 
mówca Szczęgółowo omawia niedoskonałości 


organizacyi sądu ma kresach, gdzie ludność nie ro» 
zutmie języka rosyjskiego i gdzie, 


według za- 


pewnień mówcy, sprawy rozstrzygają nie sę: 


dziówie, lecz tłumacze, NagKaukazie sąd rosyj- 


ski zachowuje się ptzytem wrogo wobec lud- 
ności miejscowej. Wreszcie Czchenkeli uświad: 
cza, że s-d. głosować będą przeciwko prelimi- 
narzowi ministerstwa sprawiedliwości. 


W loży ministrów ukazuje się minister Polsk 


sprawiedliwości. 

Kerenskij usiłuje wyjaśnić sposoby 
techniczne, jakie pozwalają osiągnąć taką dzia- 
łalność sądów rosyjskich, o jakiej mówili mów- 
cy poprzedni. Przedewszystkiem uderza fakt 
zmniejszenia liczby wyroków departamentu ka- 
sacyjnego. W ciągu lat 2 departament ten 
udzielający wskazówek ogólnych dla wszystkich 
sądów, umorzył tylko 17 spraw. 

Przytaczająg przykiady z działalności de- 


|partamentu karnego, mówca przychodzi do disti 


przekonania, że w wyrokach senatu niemasz 
innego sprawdzianu, jeno służalczość. Senat 
daje przykład, jak należy wypaczać prawo. Jak 


się prowadzą dochodzenia — o tem świadczy adm 
wypadck z Łyżinem, który nie jest odosobnio: | ę 


my. Można wymienić cały szereg miejscowości 
w Rosyi, gdzie sprawy sądowe rozstrzygane 
są na podstawie fałszywych danych. 


i siatki floty dek adwokatury, 


'|dów w Turkiestanie. 


IJO W S$ KI! 


Dumy to nie można czynić zarzutu ministrowi, 
że mie kieruje się katechizmem Kisewettera, lecz 
opinia takich przedstawicieli nauki jak: Rotert 
vən Moll, Hsintze, Brigingi Z mmermar; co do 


zarzutów o miezadawalającej działalności sądów, 
zaznacza iż na 


ł bułgarskich, 


sienią roku ubiegłego, pewien sędzia austry- 


acki zwrócił uwage, że przez cały wiek ubiegły 


i w czasach dzisiejszych wogóle zmniejszyło się 
zaufanie do sądu. 

W celu popierania wymiaru sprawiedli- 
wości należy przedewszystkiem sąd szanować 
i nie uważać wyroków jego za zapadłe na 
skutek czyichś rozkazów. 

Minister oskarża „kadetów“, iż występu» 
jąc z krytyką ministerstwa jednocześnie usiłują 
odwlec wszelkie zapoczątkowania pożyteczne 
dla sądów. 

Zwraczjąc się do mowy Makłakowa i jego 
twierdzenia, że minister sprawiedliwości wystą- 
pi w Dumie w obronie wyroku sądu włodzi- 
mierskiego w sprawie  sekciarzy, minister 
oświadcza, iż uważałby za największą zniewazę 
sądu występowanie w obronie sprawiedliwości 
wyroku sądu. 

(Na prawicy oklaski i okrzyki „brawo”*). 

Wszystkie oskarżenis ministra i przypue 
szczenia, iż wyroki ferowate są pod wpływem 
jego—uwłaczają sądowi—sąd w każdym pań- 
stwie winien opierać się na podstawach trwa 
łych i nie może być u nas sądem  kosmopoli- 
tycznym, lub obcoplemiennym, lecz tylko są: 
dem rosyjskim — (oklasii na prawicy i wśród 
nacyonastów). Jeśli, kończy minister, wymiar 
sprawiedliwości tąk, a nie inaczej rozumiem, 
to w tem twierdzeniu zawarte są wszystkie za- 


sądy, któremi kieruję się od czasu, gdy źnaj- 


duję się ha czełe ministerstwa” 

(Oklaski na prawicy i wśród nacyona- 
listów). 

Zamysłowskij twierdzi, że mowa 
Makłakowa zawiera cały szereg twierdzeń znaj- 
dających się w kolizyi pomiędzy snbą. Makła« 


ków mówi, że powagu sądu musi być ochra-! 


nianś, a jednocześnie występuje przeciwko wy- 
rokom, które nie podobają się pewnym kierun= 
kom politycznym. Lewica agituje nawet przed 
zapadnięciem wyroku sądowego, a po wyroku 
ogłasza wyrok za niesiuszny. Nie można potę- 
piać sądów ogólnikowo. Lecz to nie dziwi mów- 
cę,— przecież w roli oskarżycieli występują przed- 
stawicięle partyi, członkowie której za usii?wa- 
mie zamacbu stanu Skazani zostałi na roboty 
ciężkie (myś'e o cdeżwie wyborskiej) Powie- 
dzieć im potrzeba: „Nie wam i nie waszemi 
rękoma skalać sąd rosyjski!“ (Oklaski na pra- 
wicy i okrzyki „brawo*'!). 

Papadżano w mówi odziałalności są- 
dów na Ksukazie, o prześladowaniu- tubylczej 
adwokatury i o nadużyciach prezesa tyfliskiej 
izby sądowej Ładogi. 

Nowickij mówi, że wystąpienia Adże- 
mowa i Mauklakowa nie mogą zachwiać powagi 
śqdów. Lepiej nalezy zwrócić uwagę na upa. 
której lud rosyjski nie ufa. 
Nasi generał-adwokaci w Dumie mają jeden 
tylko obowiązek raz do roku występować prze- 
ciwko generał-prokuratorowi i wyzyskiwać awe 
stanowisko posłów w kierunku zdobywania 
znzcznych honoraryów. (Hałas na lewicy. Pre- 
żydeat nawołuje mówcę do porządku). 

Ks. Mansyrew występuje w obronie 
upośledzonych urzędników wydziału mierniczego. 

Referent Antonow zwraca uwage, że 
zarzuty skierowane przeciwko ministerstwu nie 
są dość uzasadnione i proponuje przejście do 
szczegółowego rozważania preliminarza. 

Numer pierwszy uchwalono według obli- 
czeń komisyi. 

Hr. Kapnist domaga się reformy są- 


Parczewski oświadcza, że kierunek 
policyjny, który zapanował we wszystkich mi- 
nisterztwach, a więc i w ministerstwie spra- 
wiedliwości, szczególnie daje się odczuć w 
Królestwie Polskiem. Samo istnienie narodu 
polskiego, jego kultura i język wywołują prze- 
ciwdziałanie we wszystkich dziedzinach życia 
państwowego, a więc i w dziedzinie sądowni 
ciwa. 

W skladzie magistratury w Królestwie 
iem niema prawie polaków. Sędziowie 
pokoju obcy są ludności. W sądach gminnych 
pogwałcono zasadę obieralności. Gazety kara- 
ne są za umieszczanie mów poselskich. Uchwa- 
łą komitetu ministrów o honorowych  sędziach 
pokoju w Polsce i o otwarciu rady adwokackiej 
w Warszawie dotąd nie jest wykonana. Wobec 
tego Koło Polskie głosować będzie przeciwko 
kredytom na potrzeby instytucyi centralnych 
ministerstwa sprawiedliwości. 

Adżemow krytykuje powoływanie się mi: 
a na przykład Zachodu, gdzie powaga są- 
dów zmniejszyła się. Zdaniem mówcy, sądy 
rosyjskie są dziś w niebezpieczeństwie. 
Milukow utrzymoje, iż po przyznaniu 
inistra, że prowadzi politykę ściśle par- 


wiedliwości potępić. 
K.-d. głosować będą przeciwko prelita'pze 
rzowi; mówca propoduje, by centrum uczyniło 


Jefremow twierdzi, że prawa obywa-|to samo. 


teli rosyjskich zależą od wijzimisię administra- 


Numer 2 uchwslono zgodnie z ublicze 


cyi. Przed konstytucyą przynajmniej istniała | niem komisyi. 


pewna niezależność sądu. Obecnie sądy prze- 
stały kierować się prawem. Mówca porusza 
sprawę pociągnięcia do odpowiedzialności są- 
dowej posła do 3 Dumy Kuzniecowa i wyja- 
śnień senatu o odpowiedziainości posłów do 
izb prawodawczych i w końcu nalega na ko- 
nieczność politycznej odpowiedzialności mini- 
strów przed przedstawicielstwem  narodowem. 


Minister sprawiedliwości mnie 


ma, że można odmawiać Szacunku ministrowi | rzuciła się 


sprawied] wości, lecz sąd szanować należy 
Braku szacunku dla sądów minister 
się w oświadczeniu, że wyroki 
wane są na rozkaz osób, 
ministerstwa. 

Minister zaznacza, iż nieprawdą jest twiere 
dzenie, jakoby on był poinlormowany o nadu- 
życisch Łyżina. Wobec twierdzenia, że w spra. 
wie „daszńakciutuna* nicwiani znoszą karę 
więzienną, miaister oświadcza, Że 


stójących na czele 


lub zeznań i d>wodów uznawanych przez c- 
skarżonych. 


nie wystąpił z żądaniem rewizyi sprawy, 
ciaż w liczbie obrońców byli pp. Makłakow 
i Kierraskij. 


rewizyą (oklaski prawicowców, 


nacyona listów 
1 części centrum). 


Następne posiedzenie dziś. 


Sufrażystka na wyścigach. 


Dzienniki londyńskie opizują w następujący 


sposób demonstracyę, którą urządziły sufrażystki| 


angielskie na ostatnich wyścigach Derby. 3 
Sufrazystka panna Emiiia Wilgmg Davison 
przed konia królewskiego i obaliła go 


w chwil, gdy ten xnajdowxł się niedaleko mety. 


y |Panna Davison poniosła od kopyt końskich kilka. 
dopstruje |cjężkich ran tak, iż prawdopodobnie przypłac 
w Rosyi ferc-|swoją demonstracyę smiercia. 


który Siedział na koniu królewskim, upadłszy na 
ziemię złaraał rekę J złamał kilka żeber. |Jest rze: 
cza wątpliwą, czy będzie mógł ktedykolwiek wsiąść 
na konia. À > 

Panna Emilia Davison jest znana, jako fana- 
tyczna i tak zwana wojująca sufrażystka. Sądy 
i władze policyjne angielskie meiały z nią już czę 
sto do czynienia, Liczy wma lat 30 i kilka. Stu 


A s w sprawie dyowała na uniwersziecie w Londynie filozcf.ę 
tej z lirzby 146 oskarżonych 94 uniewinoiono |i metycynę. Od siedmiu lat nalezy do ligii woju- 
pozostali skazani Są na mocy własnych zeznań, |iacych sufrażystek. Występawała zawste, jako gor- 


liwa zwolepn'crka agitacyi czynnej, Ta też odsic- 
działa już szereg kar w areszcie, 


W marću r979 roku skazano ją pod zarzu- 


Jsżeli skazano niewicnycb, dlaczego nikt |tem zbrodni gwałtu publicznego na nmalesiąć wig- 
cho- ziemia. 


W lipcu tegoż samego roku także z powo- 
du owej zbrodni skazano ją na dwa miesiące wię- 
zienia. W sierpniu otrzyamła dwa miesiące arc- 
szts, ponieważ w mieście Manchester kamieniami 


Jeżeli skazano niewinnych obrońcy nie |:ozbila sryby kilku wystaw sklepowych. W listo 
spełnia swego obowiązku, nie czyniąc starań o| padzie 


Joto soku ukarano ją aresztem miesiecznym 
za rozbicie kilku szyb w gæachu psariamentarnym, 
W styczniu r1gra roku za podpalenie skazano ją "a 


pół roku więzienia. Ostatnią karę otrzymała w li prawicy, ostro pe t ;pisją, 


W kwestyi odpowiedzialncś:i posłów dojsiopadzie 191a roku za zadanie ran policyantowi. 


«, 


zjeździe sędziów 
austryackich, węgierskich, niemieckieb, włoskich 
który się odbył w Wiedniu je- 


do większe niebe.pietzeństwo dla spakoju 
biłcznego. À 


ustępstwa ze stroay Bułgaryi 
jest z pewnością wybuchu wojny. 


serbskiego Alekszndra, 
wywiadu o polityce Serbii, oznajmił, iż Serbia 
nie ustąpi tego, co jej się słusznie należy, wy- 
wołało tutaj wielkie oburzenie. 


choty serbskiej, 


yjoa, Duma powinna politykę ministra spra- 


ak samo i dżokej, 


dyum zawiadomienie, 
jszłudsjąc mandst poselski, 
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Za każdym razem panna Davison, dastaw$zy 
się do więzienia urządzała strajk głodowy. 1 tak 
pewnego razu żyła przez dwa tygodnie tylko wodą 
i kilku maleńkiemi kawaiksini chlebz3. Przy każdera 
aresztowaniu stawiała władzom policyjnym, jak naj- 
zaciętszy opór. W Manchesterze, gdzie m'eszkała 
przez Czas dłuższy, znali ją wszyscy policyanci 
Pewnege razu ukąsiła w ramię policyanta, który 
chciał ją zaaresztować, tak silnie, że ów policyan: 
raz na zawsze Stał Się nierdolnym do służby. łnaym 
razem, gdy ją chciano aresztować, zaharykądował/a 
się w mieszkaniu Í urządziła ze wszystkich Swoich 
mebli taką barykadę, że z trudem zdołano ją zbu- 
rzyć i zaciętą Sufcażystkę zraaresztować. Ile razy 
stawała przed sądem, musieli po obu jej bokach 
stać policyanci, którey pilne dawali na nią baćzenie, 
ponieważ pana Davison, wszystko, co mogł tylko 
dostać w ręce, rzucała sędziom na głowy. Pszed 
paru miesiącami pod£saś rozprawy Sądowej zaczęła 
śię wobre sądu I licznie zgromadzonej publiczności 
rozbierać, poajewzż w tei sposób chciała przerwać 
obrady sądowe. Trzeba było wielxich wysiłków 
policył, ażeby pannę Davison z powretem ubrać. 

Dżokej. który skutkiem napadu penny Da- 
vison na konia spadł na ziemię, opowiedział dzien- 
nikarzom ćo następuje: „Moją pierwszą myślą na 
widok kobiety, która rzuciła się na mojego konia, 
była przypuszczenie, że mam do Czynieńia z wa- 
ryatką. Chciałem wiet szybko majego konia za- 
trzymać, wtem jednsk poczułem, ze owa kobieta 
silnie złapała mię za noge Nie mogłem więc ko- 
nia ani zatrzymać, ani zwrócić w inną stzone. W se 
kundę później koń się potknął, a ja leżałem na 
ziemi i straciłem przytomność”... 

Z wielu stron podnoszą Się zarzuty przećiw- 
ko policyi, która pilnowała tego dnia placu wyści- 
gowego oraz przeciwko dyrctcyi wyścigowej, że 
puszczono na plac wyścigowy tak fanatyczną i zna- 
ną sufrażystkę, jak panna Davison. Panna Davison 
jest wybornie znana wśród policyantów, Dlatego 
też byłoby rzeczą łatwą nie sprzedać jej biletu, 
albo też usunąć ją z placu wyścigowego. Policya 
bowiem powinna zresztą nie pozwolić śufrażyst- 
kom, by uczęszczeły na wyścigi albo na inne zgro- 
madzenia publiczne, ponieważ ich nierozsądne za- 
thowanie Się oraz wybryki fanatyćzne tworzą coraz 
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Z ostafniej chwili. 
(Od korespondentdtw wlasnych i Agencył 


Petersburskiej). 


Wojna nieunikniona. 


Sołla (Wł). Danew oświadczył, że jełeli 
chodzi o ustępytwa ze strony Bułgaryj, wojna 


jest nieunikniona. 


Stan wojenny.) 
Sofia (WŁ). Onegdaj w mieście ogłoszono 


stan wojenny. Po g. 9 wieczorem nie wołno 
opuszczać mieszkań. Lokale instytucyi publicz- 
mych zostały zamknięte. Dokonywane są liczne 
aresztowania szpicgów serbskich. 


Zmłena gabinetu. 
Sofia (WŁ). Kierownictwo gabinetu obej- 


mie prawdopodobnie Tcdarow. Geszow otrzy- 
ma prawdopodobnie jedną z tek. f 


Prasa o sytuacyi. 


Białogród (WŁ). „Mir“ pisze że liczenie na 
równoznaczne 


„Poszta* sadzi, iż chyba cudem da się u- 


niknąć wybuchu wojny. 


Casus balil. 
Wiedeń (Wi). Wedlug informacyi „Neue 


ireie Presse" pokojowe załatwienie sporu bul- 
garsko-serbskiego spodziewane jest lada chwi- 
la. Z innego zaś zródła donoszą, że Serbia za- 
mierza ogłosić wkrćtce aneksvę zajętych tery- 
toryów. Proklamacyę taką Bulgarya uważać 
będzie jakoby za „casus belli. 


Panika na giełdzie. 
Wiedeń (W! ). 


Na giełdzie wobec wia- 


domości o zerwaniu rokowań pomiedzy Serbią 
a Buigaryą popłoch ogólny. Spsdek papierów 
znaczny. 


Albańczycy przeciwko Serbii, 
Wiedeń Wł) Izmael-Kemal bej zapewnił 


rząd bułgarski, iż albańczycy pomągać będą 
bułgarom przeciwko Serbii. 


Naprężenie stosunków. 


Sofia (W1). Oświadczenie następcy tronu 
który mówiąc podczas 


Stanowisko Bułgaryl. 


Blałogród (WŁ). Bulgarya odmawia wszel- 
kich ustępstw. Odwołanie posła serbskiego na- 


stąpi lada chwiia. 


Pogotowłe. 
Blałogród (Wł.). Nad granicą bułgarską 


w zupełnem pogotowiu wojennem obozuje 220 


tysięcy serbów. Pod Sliwnicą stoi 55 pułk pie» 
który się odznaczył podczas 
obiężenia Adryanopola. 


Lot Paryż— Warszawa. 


Warszawa (Wł) Wczoraj o g. 5 m. 15 
rama wzniósł się w Paryżu ma monoplanie z 


motorem „Gaom* o sile 8o koni psrowych zaa- 


komity lotnik francuski Brin de-fonc Desmouli- 
nois. Lądując dwa razy dla uzupełnienia za- 
pasu benzyny w Vaune i Berlinie, po 14 go- 
dzinnym locie o g. 7 m. 15 wieczorem lotaik 
wyłądował szczęśliwie w Warszawie, przebyw- 
szy w ciągu 14 godzin przestrzeń, wynoszącą 
w prostej linii 1,500 kilometrów. Jest to pier: 
wszy lotnik cudzoziemiec, który przyłeciał do 
Polski. Jutro z Warszawy lotnik: wyruszy w 
dalszą podróż do Petersburga.  Brinede- jonc 


Desthoulinois przywiózt z sobą poranny' wtor* 
kowy numer 


„Mitina“. Dzienniki beriińskie 
onosza, że podczas lądowanią lotnika w Ber- 
fnie monoplan znajdował się w świetnym sta- 


pie, lotnik zaś pomimo uciążliwej kilkogodzin- 


nej podróży wyglądał rzeźko. 


Usiąsienie ks. Urusowa. 


Petersburg (Wł.). Wice-prezydent Dumy 
Państwowej ks. Urusow nadesłał do prezy» 
iż stanowczo ustępuje, 


Postępowcy pragną odroczenia wyborów 
nowego wiceprezydenta do jesieni, ażeby poro- 
zumieć się co do swego udziału w prezydyum. 

Redzianko i ks. Wołkonskij uważają za 
miezbędae zarządzenie wyborów po rozważeniu 
budżetu. 

Kandydatami posiępowców są ks. Miko- 
łaj Lwow i Ziuzin. 


Pa mowia Szczegłowitowa. 
Petersburg (Wł) W kuluarach „Dumy 
rozprawiano wiele z powodu wczorajszej mowy 


Szczręłowitowe.  Wszysikie frakcye, oprócz 
wystąpienie ministra. 


Albert Samain: 


yalis. 


Maty faun o btekitnych oczach. 


Przekład z francuskiego M. S= 


(Qvecnie, rytm wieczny świata, ciche dro- 
gi gwiazd, mcrze duchowe i nieskonczone, 
srebrne światła nocy, następujące po błaskach 
dnia, piękno rozlane w całej naturze, zacząw- 
szy od rżących w pędzie rumaków, aż do lek 
kiego lotu jaskółek, wszystko przejmowało go 
bezgranicznym zachwytem. 

Zresztą trucizna Ydragony postępując sto- 
pniowo, miszczyła mu powoli sły, i dusza jego, 
wyzwalająca się od działania ciała, łączyła się 
tajemną Sympatyą z kończącemi się formami 
życia. Powolne zagasacie dług ego zmierzchu, 
znużenie kwiatu więdaącego mu w divai, bu- 
dziły w nim dziwne wzruszenia i codzień zgłę” 
biał lepiej niepokojącą tajemnicę bytu. 
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Pewucgo wieczoru ujrzał zdala kroczący 
smutnie pogrzebowy orszak; posępue brzmienie 
żałobnych pieśni, boleść wyryta na bladych 
twarzach, okrytych długiemi zasłonami kobiet, 
ścisnęły mu serce ż.lem tak przejmującym, że 
stawał się podobnym do rozkoszy. Zamyślony 
rzekł do siebie: 

— Bogowie nie znają p'ękności śmierci. 

A jednak, więcej niż kiedykolwiek myślał 
o córce MXylaos', i cz i uczucie jego było jakby 
przeistoczone. Myśl, iż z powodu niej miał 
wkró:ce utracić światło dnia i że jakby dawał 
siebie dla niej na ofiarę, rozjeŚniała mu duszę 
jakiemś dziwnem uczuciem smutku, zmieszanego 
z niewymowrną s!todyczą. 

x + « 

Tymczasem nowy księżyc był już u kresu 
swej wędrówki i termin naznaczony przez 
wróżkę upływał. 

Podobnie, jak człowiek, który przed dale- 
ką drogą zbiera wszys.ko, co ma z sobą za- 
brać, Hyalis spędził tea ostatni dzień na gro- 
madzeniu w swej pamięci najdroższych swych 
wspomaień. 

Przypominał swe dziecinne zabąwy, roze 
mowy długie z Gaukosem, dryjady, morze, 
wielkie lasy i najmniej znaczące szczegóły, zbu- 
dzone nagle we wspomnieniu, wzruszały go 
bardziej, niż wszystko iane. Patrzył na wie- 
czór, zapadający nad ogrodem Xylaosa, nad 
sadem otoczonym zasłoną srebrzących się to- 
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poli, nad popękanym i omgzonym basenem, na 
którym siadały gołębie, nad alejami, wysypane- 
mi miękkim piaskiem z wyciśniętymi śladami 
lekkich s'óp Nyzy.. 

Powoli przedmioty poczęły się zacierać, 
ostatnie odgłosy dnia, skonały w przestrzeni... 
nadeszła nec 

W ogrodzie wznosiła się blada fasada 
demu i kclumny osłonięte wieńcami liści. Hya- 
lis pzzesadził płot i posuwał się naprzód 
w ciemnościach. 

Wokoło niego kwiaty ożywione niedaw- 
ayın deszczem wydawały woń mocniejszą, za- 
trzymywał się od czasu do czasu, by nią gle- 
biej odetcbnąć. Gdy tak szedł, stąpając ostroż 
nie, potknzł się w mroku o jakiś przedmiot. 

Schyliwszy się, poznał sznurck o buk 
szpanowych  rękojeściach, zapomuiany przez 
małą Callioice i nagle stangły mu w oczach 
gonitwy jej po ogrodzie ze szaurkiem zręcznie 
podrzucapym i jej głośną radość, gdy do zaba- 
wy przyłączała się Nyza, Wspomnienie odle- 
głych już godzin uderzyło go w samo serce 
i w milczeniu przycisnął usta do bukszpazowcej 
rękojeści, wygładzoaej przez śliczne rączal. 

Doszedł teraz d) portyku, gdzie spali 
służący. Zatrzymał się z ręką opartą o kolum- 
aę i rozejrzał się w około, Śerce biło mu w 
piersi, jak młotem i krople potu ściekały 
z szyi. 

Tuż koło niego poczęły gruchać zbudzone 
turkawki, wiatr zaszeleścł liśćmi drzew. 


Sroda, d. 29 maja (11 czerwca) 1913 r. Mt 140 


Wówczas, przezwyciążając wahanie, prze” 


B ła jej pierś wznosiła się I opadała w 


stąpił próg i kierował się po omacku do blade- |regularnych odstępach, a Hgalisowi się zdała, 
go świąteika przeciskającego Się przez spuszczo- | że teraz iączy się z nią, że przejmuje w siebie 


ne zasłony. 

R szsunąt fałdy i spojrzał. 

Był to pckój Nzzy M-talowa, w kształ- 
cie pitara lampa rzucała słabe Światło. W głębi 
na cedrowem, inkrustowanem słoniową kością 
łożu spoczywała dziewica. 

Hyalis zbliżył się i patrzy! na nią. Patrzył 
na jej jasae czoło, na oczy snem zamkaięte 
i ogarnęło go jakieś niewyiłamaczone wzrusze- 
nie, a pokój cały wokoło niego zdawał się wy- 
pełaiać bóstwem. 

Wreszcie blady i drżący, ;pochylił się bli- 
żej mad tą twarzą. Różowa i jakby światłem 
napojona krew przebijała przez skórę, na skro- 
niach wiły się błękitne żyłki, przez rysy jej. 
podobnie jak przez cichą toń wodaą, porusza- 
ną wiatrem, przechodziły od czasu do czasu 
leciucbne drgania; długie rzęsy rzucały cień na 
policzki, a głowa tonęła w wonaej i ciemnej 
gestwinie włosów. 

Patrząc tak zblizka na te, do której się 
nigdy dotąd mie zbliżył, Hyalis doznawał za- 


cząsteczkę jej duszy i nawzajem udziela temu 
ubóstwionemu życiu rytmu własargo życia. 

Ślezne usta watłotwarły sę w mroku, 
jak kwiat. 


Wówczas popchuięty niepokonanem pra- 
gnieniem, zbhżył swe usta do ust Nyzy, którą 
nie zbudziło nawet to niemateryalne prawie 
dotknięcie. 

Przymknz! następnie oczy i pozostał nie» 
ruchomy ., 

Jakaś niepojęta słodycz rozlała się w ca- 
łej jego istocie; jedaoczeście uczuł, iż serce je- 
go rozszerza się, staje się olbrzymie, jaśnieją- 
ce, jak lł;kitae niebo letnich nocy, na którem 
niezliczone gwiazdy kreś'ą złote łuki... 

Nadeszła przeznaczona chwila, trucizna 
Ydragoay dosięgła już źródeł życia. Jak urna, 
zanurzająca się w wodę, dusza jego zapadała 
powoli w nieskończone przestworze i głowa, 
owiana wciąż oddechem Nyzy, zsunęła się bez 
szelestu na wezgłowie. 

Tak umat z miłości Hyalis z Mykaleny, 


wrotu głowy. Powstawaly w nim niezmierne | mały faun o błękitnych oczach, 


jakieś przestrzenie myśli, 
jakby lotem ptaka, 
Pochylił się jszcze bardziej: jakiś 
i czysty powiew musnął mu twarz, 
był to oddech uśpionej dziewczyny. 


które zmieniały się 


lekki 
zadrżał. 


KOTOPNANEJE? 
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PROMIEŃ: 


świec. kosztuje '/, kop. na godzinę. ` 


Cenniki ilustrowane i kosztorysy na żądanie bezpłatnie. 


Jd Kradzieży 


najlepiej zabezpiec: a cświe:lenie podwór_a 


=s Lampa Jlajtowo-Zarową 


cyi Oświetleń 


Warszawa, Trebac- 
ka 2 (róg Krak -Przedm.) 
telef. 13-65). 

Tamże największy i najobficiej zaopatrzony skład po cenach najniższych. 

Lamp, żyrandoli i latarni spirytusowych, gazolinowych i kreogazowych. Latarni gos- 
padarczych, powozowych i samochodowych oraz latarek ręcznych do nafty i acetylenu. 


Warsztaty do naprawy wszelkich lamp. 


„Promień* oświetla dwory, pałace, kościoły z plebaniami, hotele, fabryki, budynki fol- 
warczne i t p gazem powietrznym lub elektrycznoś:ią za pomocą najnowszych automa- 
tycznych aparatów, nie wymagający:h żadnej obs'ugi i palnik gazopowietrzny o siłe 50 


9409 


którą  nataniej można 
nabyć w Biurze Instala- 


Pierwsza w Kraju Specyalna Fabryka. 


Kół i Wozów 


Warszawa — Łrcia Jl, tel. 62-99. Zarząd: Złota 23, tel 212-80. 


Polechmy wozy kcl jne, saskie, półt raczne i koła do wozów i pejazdów znane już od lat k lkunastu ze Swej 
rzeczywistej trwsłoś i 1 równoczespie zawiadamiamy, że sprowadziwszy znowu w tym roku ostatniej konstruk- 


cyi specyalne ma':yny do wyrobu kół, 
tem Samem bez 


uyay A í ı Przy zastosowaniu których praca ręczna jest wykluczoas, jesteśmy 
) konkurencji i wszelkie złe ceria wykonywamy obecnie w oznaczonym ierminie. Zwracamy 
uwagę Sz. klientów, że Każne koła nas.e nosi na piaś_iz steinpel marki fabryc mej. i 


Na żądanie wysyła Się 


cenniki gratis i franka. Uwaga. Prosimy o łaskawe obejrzenie naszych wyrobów na wystawie kijowskiej. 


Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 


dn czytelnikom pełny wizerunek 


Prenumeratę przyjmują: Administracya „Biblioteki pamiętników''*, Wilno, prospekt S-to Jer- Narszawa, 


dia prenumeratorów „Dzionniks Kijowskiego”: 
półrocznie rb. 3.50, kwastalnie rb. 1.75. 


ma na celu zobrazowanie życia palskiega I litewskiego w przeszłości opo- 
wiedzianege przez świadków naocznych. 


/ebejmie obszar całej dawnej Rzeczypospolitej Polskiej. 


Ż i czasów i ludzi w eświetleniu działaczy 
odmiennych stronnictw i różnych poglądów. 


każdy pamietnik opraćewany będzie przez jednego z najwybitniejszych his- 
toryków | uczonych poiskich i opatrzony treściwą przedmową. 


jako wydawnictwo peryodyczne wychodzi raz na miesią¢ w formacie książ- 
kowym, objętości 200—250 str. druku z licznymi portretami i ilustracyanai, 


WARUNKI PRZEDPŁATY; w Kijowie rocz. rb. 8, półrocznie rb. 4, kwart 
rb. 2; za granicą recz. rb. 10, półrocznie rb 5, kwartalaie rb. 250. 


rocznie rb, 7 


eki Ne 28, oraz Adrministracya „Dziennika Kijowskiego''* w Kijowie, Kreszczatvk Ne 38. 


Szczegółowy prospekt na żądanie bezpłatnie. 


Z powodu zakończenia handlu 


T-wa 


Kostenko 1 Litarenko 
Sprzedaż 


wszystkich towarów. (Gi 


W magazynie przy uf. Proreznej Nr Í róg Kresz- 
czatyku drugi magazyn: 


Jedwab, sukno, wełna, perkal, płót, kołdry ilet. tkaniny 
|OPHOSPHATE 


GRANULE 


~ *S1ROBIN 


e. 


GLYCE 


ROBINA 


Glycerofosfat wapnia i sody 
STOSOWANY W SZPITALACH PARYSKICH 


wzmacniający system nerwowy 


Wskazany przeciw krzywicy, słabości kości w 
l okresie rośnięcia u dzieci, podr zas karmienia i ciąży, 
i przeciwko neurastunii, przeciązemu umysłowcinu 1 t, p. 
Przyjemny w smaku zazywa się w miałej ilvnci mleka 
= Į luv wody. 
Dla dotkniętych cukrową chorobą wyrabia się w formie 
i] pastylek. 


N ' : , = Z 
zea— Sprzedaż w aptekach i w wiekszych składach apiecznych 
"WEAJUEŻ SEAWEEŁ UHA WRA WED WE: 


Wystrzegać się Lezwartosciowych nasladownictw 


ReGakter atpewiadzialny Regina Źmijewska 


560 


Kijowska Parowa 
wulkanizacya automobilo- 
wych I rower. szyn i opon 


J. Berezowenko 


pl. Ratuszowy Nr 3 w po- 
dwćrzu, msgaz. Na 43 9352 


Kreszczatyk 43 


wprost Funduklejowskiej obok ma- 
gaz ladr.ska bel-ćtage. 


Radka Okara 
Spzedai (Z050WA 


W cenach bardzo nizkich rozma- 
te starożytne używane i nowe 
w rozwajtych siylech meble, 
ustra, ob, azy i sztychy ananych 
tarcżyt. i ws,tłc.esnych zagra- 
uicznych i rosyjskice ma'arzy, 
bror z, porcelana, kryształ, zegas- 
ki, cywany, portyery, wazy, pasy 
„łuckie, ludowe sta: ożytaości i wie- 
le innyc» starcżytnych, nowych 
rzeczy i zwykłych dia kolekcyt lub 
umebiowaria mieszkań meble 
mał oniowe, z kcrelskiej bronzy, 
»lsandrv orzechowe, Lebanowe 
iin. w XV, XVI directoi e, ba- 
roqu*, rococ a, danzig, iinne Kom- 
pletne u eblowania, naczynia i; 
i inne rzeczy niezbędne w Los- 
podarstwie można nabyć po ce- 
asch baidio nizkich. i 


Uprasza się zwrócić uwagę 
na dokiadny adres i chejrzeć. 


Nabywanie rzeczy nie jest obowiąz- MAAMEEIEEN 


kowe. t 
Kreszczaty* 43, wprost Funu 
dukiejowaki”j okok magaz. 

indriska. 


Kupione recz, można zostawić na 
przechowania bezpłatne do Jesieni. ; 


NIE 


NN" 


ZAMIEDBUJCIE NIGOY PRZEZIEMBIENIA W 


ea att da olala goa NIA wa a o 
IZAZYWAJCIE NATYCHMIAST © 


€TRISANOEHMMELA: 


pnzy KASZLU,CHRYPCE „KATARZE i wacoue CHOROBACH 
ORGANÓW ODDECHOWYCH i GARDLANYCH. 


PROSIMY ZĄDAC IMIE Dr H4OMMELA. * 


TUES" WS PIE WEZ 


7065 


2-letnia Kursy Pedagogiczne dla Kobiet 


LEONII RUDZKIEJ 


w Warszawie. 
Zapis kandydatek na 1913/14 rok szkolny i programy w kancela- 
ryi kursów. Zielna Ne 13. 9492 


WYŻSZEJ „4 
ARYSTOKRACYJ EANTA 


p ODECA M "UPC DEMO NIE 


50%. MYDLO. GLICERYNOWE 


FABRYKI CHEMICZNEJ MAGISTRA FARMACYVI 


ALBERTA- ZEJDLA 


Mvpto Ta JEsT BEZ KONKURENCYIPOD WZGLĘCEM 
DELIKATNOŚCI oA4Z ZNAKOMITEGO OŻIAŁANIA NA SKORAR 
KTORA STAJE SIĘ SUBTELNIE-BIAŁĄ 

GY HawALEn 40K. TUZIN 4 RB 
PROSZĘ 14DAQ W ABREMACM I APTECZ "NŁADACH 
Kijów, DoRCHOŻYCHA 65. 


La) 
F 


9154. 


nowe i uływane do zboża, nasion, kartufli krochmalu i t. p. 


OPUNY, (BREZENTY) i PLONY 


nieprzemakalne na wozy 
poleca najtaniej Fabryka 


AAMALANOWSKI 


Warszawa, Nowy-$wiat No 53 (róg Warackiej), tel No 153 49 


Bruksela 1910. “ikoan Zora VBIVIGTS 1912 
Biiniki 1 lokomobile „COMPACT“ 


spalinowa 
zakładów KIOES'A w Waremem w Belgii. 
Wolnobieżne, wyregulowane do elektryczności, na 
dają się do rolnictwa i przemysłu. 
Przeszło 2000 w użyciu. 
W lokomobilach silniki są szczelnie zamknięte. 
Gwaroncya dwuletnia. 
Przedstawicielstwo na Królestwo Polskie, Litwę i Ruś 


Koneczny i Podgórski inżynierowie 


Żórawia 24, tel. 215-238, telegr. Konepo-Warszawa 
Na żądanie cenniki i kosztorysy bezpłatnie. 3417 


objektywy, klisze 
i filmy etc. 


Aparaty fotograficzne 
Mikroskopy najnowszych systemów 


w olbrzymim wybuzze 
POLECA FIRMA w 


KAROL ZIYOTSKY 


Kijów, Fundukiejowska 8. 7879 


E, Herse 


4 Prorezna 4. 
7 k śledzie 7 k. 


Królewskie świeżego po'owa ma- 
losalone, e delikat. smuku 7 k 
sztuks. Magazyn Wasiskinz, 
W.-Wasvlkow A tel 36.18 1:63 


SŁONECZNY BLASK 
NADAJE OBUWiu 


Otrzymał 
nowy transport 


Bulgarskich 


płócien 

fularów 

katystów, 
W elki wybór 


Batystów 


Bluzki 


letnie. 


G.rsety od 5 rb. 


Rękawiczkiod45k. 
Pończochy od 90 k. 
Moina Kapelusze 


Parasolki 
Wachlacze od $ k. 


Ostatnie Nowości. 
Ceny umia:kowane, 


ZNAKOMITA PASTA 


" ĄDAĆ WSZĘDZIE! 


99 


» (+la kobe’) 
Manicure mse sorie > 
Warszawy. Od g 10 do 2 i od 4 
do T wi c. Basejia 5b m 21. 

a ż41. odwiedz. w domu 9634 


Drukarnie t(olska w Kijowie, ulica Kreszczatyk Ni g8. 


STRZEDZ SIĘ PODRARBIAŃ 


en E l 
RL 

Na każdym N"kanie winna 

sięznajduwacć plumba celna 


wymagać 
podpisu : 


AP i 


będąc najzopełniej nleszkođ!iw ym 
zawiera 
Santal w stanie czystym 


= SZYBKIE = 
i ZUPEŁNE 
NYLECZENIE 


(bez kubeby — bez wstrzykiwań) 


świeżych i zastarzałych 
rzeżączek 


HIDY 


SKLAD : w Głownych Aptekach 
t Królestwa Polskieao 


znajduje sie 
nazwisko MiDY 


na każdej 
kapsułce 


Skład Główny w V'uryzża; 8, rus Vivienna 


8,43 


0d Administracyi. 


Dla udettępnieniz prenamor. „Dzier-| ki 


nika Kijewasriege* marycia ma wa 
tankach najdegeduiejsrych kalążoł 
slezkędnych w każdym drmu pels 


kina, parozzmieliśwy Sie z wydawóa- 
mł | wńkiąpay MY 


po cenia zniżoneł 


„łąGzaa tylze nA rv prawnmETE 


DZIEJE POLSK 


D-ra Failksa Kone: znago. 


2 tomy, 30 [lusizacył TIlnicza, duża 


mj a Palth! z pećziałemm na wzjc- Ą 


()aseds'k poszukuje peSady na 
wyjażd, zna się na ogrodach 
warzywnych, kw stowych i owoco- 
wych; posiada Świadectwa. B rdy- 
czów, zakład ogrodniczy Dan ew- 
skiego — Bastowieńskiemu. 0644 


O o. 
oaz nauczycielka na wieś 
do trojga dzieci z dobrą muzy- 

ką, polski, rosyjski: Uferty: Micha- 
ł.wska 16 m. 18, osobiście od 5—7. 
9839 
O 
'aent frzyko- matematycznego 
wydziału poszukuje korepetycyi. 
Sol dne rekomendacyeć. Światoszyn, 
Ju najar 87. 0638 


a ZNANA 
NE czycielka wychowawczyai skoń- 

c.yła gimnatyom, muzyke, teo- 
rya języków. Funduklejowska 14 — 
isę FE" 9540 


m aaee K 
podj z utrzymaniem lub bez dla 

dia spokojaego lokutara. Michaj- 
łowska 11 m. 6 front. 9341 
a 
Qziukatór wykonywa roboty w 
W zakres jegu specyalnosći wcho- 
dzące: gips, cement, kamienie sztucz- 
ne, Mozaika,- marmur sztuczny, naj- 
rozmaitszych odcieni, ściany, suf.ty, 
przyjmuje da wykonania i utrwala 
nia: Bastów kijow. gub. przy nowo- 
wykonczonym kościeie. Koch Si- 
korski. WBU 


Student poszukuje lekcyi na wieś. 
Kuenieczna 41 m. 7. 959 


tera posady poszukuję w Ki- 
Jowie.  Upraszamę zawiadom'ć 
przez p. Kamińskich. M. Błagowiesz- 
czeńska 20 m. 3. 9592 


Z° mieszkanie i utrzymanie na wsi 

Da CZvS wzkacyi poszukuje się 
“Soba, znająca dobrze język polski 
ala udzie nia takowego rżem dziew 
Czynkcm, zgłaszać się listowule: p, 
Skw-r», kij. gub. m. Tatarynowke, 
Chejecka. 9018 


oświadczyny Leaagog Student uni- 
wersytetu nředai złoty), kończąc 
róczną kondycyę poszukuje nowej. 
Spec. kurs sia. scyca i średaich klas, 
matematyka, jęz. tr., niem , łac., grec- 
Oferty: nielmieńce, kesarab. g., 
wieś G.uszowce stud J. G. 9619 


Kiuni mający świadećtwa poszu- 
kuje konjiycyi ma lato. Skwira 
Stadnica Rozwadowskiemu dla Ga- 
lickiego. 4630 

I-wo romocy Stud. Polakom 
Uniwersytetu Kijowskiego. Biu- 
ro Pracy poleca studentów, jako 
aorepetytorów, wychowawców, 
nauczycieli, pracowników biuro» 
wych, masażystów etc. Zapisy 
przyjmują sią w lokalu Biura Pra- 
cy, Prorezna Nr 7 m. 6 od 3 
do 5 pp. codziennie. 4226 


) Warszaws, Nowogrodzka 0 a, 
J Ciechocinek ul. Wysoka. 


wóśdziwa. Czaa dls pronumoratesó» | Pensyonac): „Zachęta“, wszelkie wa- 


„Malaaniku Kljawskiega "l 
zum Rb. f kop. EQ. summa 


(w ozdoknej oprawic) 


= Kraków — 


Rys histeryczny də połowy XVII e | gazimiesz 


Bb. 3. 
(Ovas kalęparnko rt. C's 
(W ozdobnej oprawie) 
Be s: win v» 
niami z ciląćzonium Ketztów prze 


tytki, 


ra 


runki: wygocy, spokoju, zdrowia dla 
stałych i przyjezdnych gości. Leczt- 
nie masazem 1 gim. szwedzką na 
miejscu. Helena Kuczalska. 8077 


1200 wynalazków 


(do obmyślenia) z  wyznaczonemi 
premiami, Wysyła za 1,50 rub pel- 
qnomoc, iniędzynar. biur pateatowych, 
Gr:ndenberg, Warszawa, 
Piękna 34. Wynalaski finansuje i pa- 
tentuje gwarancy,nie. 935 
- h ?'Rz. Kat Tow. 
„Biuro pracy” Dobr. Troie. 


wrykylamy za ralida fki zaułek Xk n toic.. 1748 Rekemend 


nauczycielki pe'ny, oficyal, rzemiesl 
i wszelką służbę demewą. Wspól 
mieszkanie dla szukających pracy 
młodych kateliczck p. a. „Schron:- 
ske sw. Jadwigi*. Wroicxi zaułek- 


WINNICA „|qpuperfosfat, 


T esmumeriay płaleniuika Ki- 


jawskicgot przyjmuja 
Księgar- 


se A, Poterekowskiego 
Mohylów— Podolski 


sprzedaż detaliczna 


Prenumerata | 


„Dziennika Kijowskiego” 


w Cuklerni François” 
p. Uznańskiege. 


Jampol - Podo'ski 


prenurceratę 
„Dziennika Kijowskiego” 
przyjmuje 8116 


i s z 2 a DA 
Wi. Biesiekierski Żądać prospektów. 


tuimasówkę, sole potasowe, 
oraz inne nawozy mineral- 
ne, dostarcza w  partyarh 
wagonowych B SIEDLECK .:, 
buro techn. roln. w Kije- 
wie, Krešzczatyk Ne 29. 
9448 


D wynajęcia 5 poko', elektrycz- 
Ü nosć. ogródek, wszeikie wy40- 
dy, blizko wystawy, l.aberatorna IU 
9607 

Do wynającis 2 duże pokoje 
umeblowane, elekirycz. z wy- 
godami. Można na czas wystawy, 
Dwurceć kol. i wystawa 5 m'nut Ja. - 


dy, Żylańska 749, m. 6 iaficyna 2ic 
piętro. 9608 


MĘSS= z 2 umeblowanych 
pokoi, kuchai, wanny d» wyna- 
jęcia — ogląiać oa 10—12. lnSiytuc- 
ka 22—27. 9528 


Kryn'ca - Pensyonat 
zakładi leczniczy D ra E. Zarzyckiego 


jotwariy od meja do października. 
9261 


ytalsia Nowości. M. Olszewskiej. 


NN Z 
Uuąpietnio uzsolniona krawcowa G rore na 21, Abouagent jetnt na 


M wyjedzie 7araz na wieś. 
fiejawska 14-12 D. R. 


Tymo- | wygodnych warunkach, 9147 
9646 
Wydawca Antoni Zieleński, 
nóż 07783 Ne 


